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Nowa organizacja 
instytutów naukowo-badawczych

Instytuty naukowo-badawcze otrzymały nowe ramy pra­
wne. Zarządzeniem przewodniczącego Komitetu Nauki 
i Techniki, wicepremiera Eugeniusza Szyra, ustalono wzor­
cowe statuty i regulaminy tych placówek. Wydane przepisy 
będą stanowiły podstawy organizacyjne tworzenia nowych 
jednostek oraz fundamenty organizacji pracy wewnątrz in­
stytutów.

Cały kraj w żałobie
Na wieść o zgonie Aleksandra Zawadzkiego kraj okrył się 

żałobą.
Wkrótce po podaniu przez radio komunikatu o śmierci 

Przewodniczącego Rady Państwa, na gmachach urzędów, 
instytucji, szkół, fabryk pojawiły się żałobne flagi.

Na znak żałoby do połowy masztu opuszczono flagę na Bel­
wederze — siedzibie Przewodniczącego Rady Państwa. Krepą 
spowita flaga widnieje także na gmachu KC PZPR. Opusz­
czono także flagi na gmachach: Rady Państwa, Sejmu, Urzę­
du Rady Ministrów, ministerstw.

Do połowy masztu opuszczono flagi w jednostkach Wojska 
Polskiego.

Również placówki dyplomatyczne wywiesiły swe flagi na­
rodowe opuszczone do połowy masztu.

W wielu witrynach wystawowych widnieją przepasane ki­
rem portrety Aleksandra Zawadzkiego. (PAP)

W WIELKOPOLSCE
Wiadomość o zgonie Aleksandra Zawadzkiego okryła ża­

łobą Poznań i Wielkopolskę.
Z głębokim żalem przyjęli ją weterani Powstania Wielko­

polskiego i aktywiści ZBeWiD, którzy zebrali się na uroczy­
stości wręczenia Odznak 1000-lecia zasłużonym działaczom 
Związku. Zebrani uczcili chwilą ciszy pamięć Zmarłego, po 
czym prezes Zarządu Okręgu ZBoWiD w Poznaniu Henryk 
Mazur omówił obszernie poparcie, pomoc i sympatię, jaką 
okazywał Zmarły byłym powstańcom wielkopolskim. Uczest­
niczył on też w uroczystościach związanych z obchodami 
XXXVIII rocznicy wybuchu Powstania Wielkopolskiego, 
wręczył wówczas b. uczestnikom Powstania po raz pierwszy 
powstańcze krzyże. (PAP)

Do podstawowych zadań in­
stytutów zaliczono prowadze­
nie prac naukowych i usługo- 
wo-badawczych objętych pro­
gramem rozwoju gospodarki 
narodowej oraz nauki w ściśle 
określonym zakresie. Mają one 
także śledzić rozwój nauk 
związanych z ich działalnością 
zarówno w kraju, jak i za gra­
nicą oraz opiniować i inicjo­
wać przedsięwzięcia związane 
z postępem nauki i techniki 
w zakresie tej działalności.

Jednym z ważnych punktów 
pracy instytutów będzie, obok 
stałego podnoszenia kwalifi­
kacji naukowych i zawodo­
wych pracowników, udział i 
pomoc przy wprowadzaniu do 
praktyki wyników nowych o- 
pracowań, dokonywanie eks­
pertyz, prac doświadczalnych 
i technicznych. Instytuty mają 
rozwijać szeroką współpracę 
z innymi placówkami nauko­
wymi, PAN, szkołami wyższy­
mi oraz biurami konstrukcyj­
nymi i projektowymi, a także

Bundy 
„nie wyklucza"

Jak podaje agencja UPI, 
zastępca Sekretarza Stanu 
USA, Wiliam Bundy „przy­
znał w czwartek wieczorem, 
że nie jest wykluczone, iż 
okręty południowo-wietnam- 
skie zaatakowały w zeszły 
piątek lub sobotę dwie wyspy 
północno-wietnamskie”.

Bundy powiedział to w wy­
wiadzie telewizyjnym dla 
sieci ABC. (PAP)

Samoloty dla Turcji
Stany Zjednoczone dostar­

czyły Turcji 24 odrzutowe sa­
moloty myśliwskie typu 
„F-104 G” — doniósł w piątek 
dziennik turecki. Wiadomość 
tę potwierdził turecki Minister 
Obrony Narodowej, oświad­
czając że „samoloty służyć bę­
dą zwiększeniu siły obronnej 
Turcji oraz frontu pokoju”.

PAP 

z odpowiednimi instytucjami 
i organizacjami naukowymi za 
granicą. Celem tej współpracy 
jest przyspieszenie tempa 
prac, uniknięcie dublowania 
wysiłków i skrócenie czasu 
wprowadzania wyników ba­
dań do praktyki.

Nowe przepisy określają 
także wewnętrzną organizację 
instytutów oraz ich władze.

PAP

Jóźwin - kolejna kopalnia 
Konińskiego Zagłębia
Komitet Ekonomiczny Rady 

Ministrów — jak już informo­
waliśmy podjął uchwałę za­
twierdzającą założenia budo­
wy nowej kopalni węgla bru­
natnego w rejonie Konina.

Otrzymała ona nazwę Jóź­
win od miejscowości, w pobli­
żu której powstanie. Zasoby 
nowej kopalni należą do naj­
bogatszych w Zagłębiu Koniń 
skim i obliczane są na 110 mi­
lionów ton węgla. Rozpoczęcie 
budowy nastąpi w 1965 r.

Do usuwania ziemi przy­
krywającej złoża węglowe za­
stosowanych zostanie 8 potęż­
nych, najnowocześniejszych 
koparek i zwałowarek pro­
dukcji NRD. Węgiel urabiany 
będzie przy pomocy 2 wiel­
kich koparek. Docelowe rocz­
ne wydobycie „Jóźwina” wy­
niesie 5,5 min. ton węgla, któ­
ry przeznaczony zostanie dla 
elektrowni „Pątnów”. W ko­
palni „Jóźwin” zastosowany 
będzie wysoce sprawny sy­
stem pracy, zwany w skrócie 
K-T-Z (koparka — taśmociąg 
— zwałowarka).

Maksymalnie zmechanizo­
wany i zautomatyzowany 
transport wewnątrzkopalnia- 
ny działać będzie w oparciu 
o szeroko rozgałęziony układ 
taśmociągów.

Zakończenie budowy kopal­
ni ma nastąpić w końcu przy­
szłej 5-latki. Zairudni ona 
1.600 osób. (PAP)

Komitet Centralny 
Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej, Ra­
da Państwa, rząd Pol­
skiej Rzeczypospolitej 
Ludowej z głębokim 
bólem zawiadamiają, że 
w dniu 7 sierpnia o go­
dzinie 15.05, po długiej 
i bardzo ciężkiej choro­
bie, zmarł członek Biu­
ra Politycznego Komi­
tetu Centralnego Pol­
skiej Zjednoczonej Par­
tii Robotniczej, prze­
wodniczący Rady Pań­
stwa, przewodniczący 
Ogólnopolskiego Komi­
tetu Frontu Jedności
Narodu towarzysz
Aleksander Zawadzki.

Jest to dotkliwa stra­
ta dla polskiej klasy ro­
botniczej, której tow. 
Zawadzki był wiernym 
synem, dla naszej par­
tii, której był kierow­
niczym działaczem, dla 
naszego Ludowego Pań­
stwa, które reprezento­
wał, jako wieloletni 
Przewodniczący Rady 
Państwa. Jest to bole­
sna strata dla całego 
narodu.

Syn hutniczej rodziny, 
górnik kopalni „Paryż”, od 
wczesnej młodości oddał się 
pracy społecznej i związał 
się z ruchem komunistycz­
nym. Wstępuje do Związ­
ku Młodzieży Komunistycz­
nej, szybko daje się poznać 
jako wybitny działacz — 
żarliwy rewolucjonista i u- 
talentowany organizator. W 
międzywojennym dwudzie­
stoleciu, tow. Zawadzki, je­
den z przywódców Związ­
ku Młodzieży Komunistycz­
nej, wybitny działacz Ko­
munistycznej Partii Polski, 
jest organizatorem walki 
przeciwko sanacyjnemu re­
żimowi o swobody demo­
kratyczne, o wyzwolenie 
Polski z jarzma obcego ka­
pitału, o prawo młodzieży 
do nauki i pracy, o władzę 
ludu, o socjalizm. Nie zła-. 
mały go brutalne prześla­
dowania, ani więzienia, w 
których przebywał przez 
11 lat.

W chwili wybuchu woj­
ny znajdował się w sana­
cyjnym więzieniu w Brze­
ściu nad Bugiem, skąd za­
wierucha wojenna rzuciła 
go do Związku Radzieckie­
go. Tam staje do walki z 
hitleryzmem, bierze udział 
w sławnej obronie Stalin­
gradu. Gorący patriota po­
święca się przede wszyst­
kim sprawie wyzwolenia 
Ojczyzny. Jest jednym „ z 
kierowniczych działaczy 
Związku Patriotów Pol­
skich i jednym z czołowych 
organizatorów odrodzone­
go Wojska Polskiego w 
Związku Radzieckim, pełni 
wysoką i odpowiedzialną

staje na 
odcinku

Komisja dla zorganizowania pogrzebu
Komitet Centralny Polskiej 

Zjednoczonej Partii Robotni­
czej, Rada Państwa Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej i 
rząd Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej postanowiły:

dla zorganizowania pogrzebu 
członka Biura Politycznego 
KC PZPR, przewodniczącego 
Rady Państwa Polskiej Rze­
czypospolitej Ludowej towa­

We wtorek pogrzeb A. Zawadzkiego
Komisja dla zorganizowania 

pogrzebu zawiadamia, że trum 
na ze zwłokami towarzysza 
Aleksandra Zawadzkiego zo­
stanie wystawiona na widok 
publiczny w Sali Kolumnowej 
Rady Państwa przy ul. Wiej­

Pismo Prezesa Rady Ministrów
Prezes Rady Ministrów wy­

stosował do ministrów, kierów 
■ników urzędów centralnych 
oraz przewodniczących prezy­
diów wojewódzkich rad naro­
dowych i rad narodowych 
miast wyłączonych z woje­
wództw, następujące pismo:

rzysza Aleksandra Zawadzkie­
go utworzyć komisję w skła­
dzie: Edward Ochab — prze­
wodniczący komisji, Piotr Ja­
roszewicz, Wojciech Jaruzel­
ski, Leon Kasman, Zenon Kli- 
szko, Stanisław Kulczyński, 
Ignacy Loga-Sowiński, Alicja 
Musiałowa, Bolesław Pode- 
dworny, Adam Rapacki, Ry­
szard Strzelecki.

skiej w dniu 8 bm. od godziny 
15-tej do 20-ej, w dniu 9 bm. 
od godziny 10-tej do 20-tej, 
w dniu 10 bm. od godz. 10-tej 
do godziny 20-tej.

Pogrzeb odbędzie się we wto 
rek, 11 bm.

Z powodu śmierci członka 
Biura Politycznego KC PZPR, 
przewodniczącego Rady Pań­
stwa, przewodniczącego Ogól­
nopolskiego Komitetu Frontu 
Jedności Narodu — Aleksandra 
Zawadzkiego, należy umożli­

Zmarł przewodniczący 
Rady Państwa PRL 

Aleksander Zawadzki

go dowódcy.
Po wyzwoleniu 

najważniejszym
walki, o odbudowę znisz­
czonego wojną kraju. Jako 
pełnomocnik rządu na ob­
szar Śląska, a potem woje­
woda, organizuje klasę ro­
botniczą Śląska i Zagłębia 
Dąbrowskiego, kieruje pra­
cami nad uruchomieniem 
kopalń, hut i fabryk tego 
największego ośrodka prze­
mysłowego.

Tow. Aleksander Zawadz­
ki poświęca się pracy nad 
odbudow7ą kraju, nad so­
cjalistyczną industrializa-

cją, nad przekształceniem 
Polski z państwa ubogiego 
i zacofanego gospodarczo — 
w’ państwo uprzemysłowio­
ne i dysponujące potencja­
łem ekonomicznym, liczą­
cym się w obozie socjali­
stycznym i we współcze­
snym świecie. Partia po­
wierza mu coraz bardziej 
odpowiedzialne stanowi­
ska. Jest nieprzerwanie 
członkiem Biura Politycz­
nego Komitetu Centralnego 
PPR, a potem PZPR, Prze- 
wodniczącym Centralnej 
Rady Związków Zawodo­
wych i wreszcie Przewod­
niczącym Rady Państwa.

wić społeczeństwu złożenie 
hołdu pamięci Zmarłego.

W szczególności proszę 
wszystkich ob. ob. ministrów, 
kierowników urzędów central 
nych i przewodniczących pre­
zydiów wojewódzkich rad na­
rodowych oraz rad narodo­
wych miast wyłączonych z 
województw:

■— o spowodowanie umiesz­
czenia na budynkach organów 
władzy i administracji pań­
stwowej, urzędów, jednostek 
wojskowych, instytucji, szkół, 
przedsiębiorstw państwowych, 
organizacji zawodowych, spół 
dzielczych i innych organiza­
cji społecznych flagi państwo 
wej opuszczonej do połowy 
masztu na znak żałoby;

— ob. Ministra Kultury i 
Sztuki o spowodowanie odwo­

Rozkaz Ministra Obrony Narodowej
Wczoraj, dnia 7 sierpnia 

1964 roku po długotrwałej i 
ciężkiej chorobie zmarł czło­
nek Biura Politycznego KC 
PZPR, przewodniczący Rady 
Państwa, przewodniczący O- 
gólnopolskiego Komitetu Fron 
tu Jedności Narodu, Aleksan­
der Zawadzki. Odszedł ofiarny 
komunista, wybitny działacz 
partyjny i państwowy, żarli­
wy patriota, który całe swe ży­

Życiem swoim wniósł 
tow. Zawadzki wielki 
wkład w dzieło wyzwole­
nia społecznego naszej Oj­
czyzny. wyzwolenia Polski 
spod hitlerowskiej okupa­
cji, odbudowy kraju i bur 
dowy państwa socjalistycz­
nego, w umacnianie bra­
terskiej przyjaźni z kraja­
mi socjalistycznymi i po­
kojowych stosunków ze 
wszystkimi krajami świata. 
Oddał wielkie usługi pol­
skiej klasie robotniczej i ca­
łemu narodowi polskiemu. 
Tow. Zawadzki dobrze 
przysłużył się Ojczyźnie.

Cześć Jego pamięci!

łania wszelkich imprez roz­
rywkowych z wyjątkiem te­
atrów i kin od 7 sierpnia 1964 
r. do dnia pogrzebu, a w dniu 
pogrzebu również wszelkich 
przedstawień teatralnych, se­
ansów kinowych i innych nie­
stosownych dla powagi tego 
dnia imprez;

— ob. Przewodniczącego Ko 
mitetu do Spraw Radia i Te­
lewizji o odpowiednią zmianę 
programów radiowych i tele­
wizyjnych; — ob'. ob. prze­
wodniczących prezydiów WRN 
(MRN) o wyłożenie w repre­
zentacyjnej części gmachu 
Prezydium WRN (MRN) ksiąg 
przeznaczonych do wpisywa­
nia kondolencji przez społe­
czeństwo, przedstawicieli za­
kładów pracy i organizacji 
społecznych.

cie poświęcił walce o zwycię­
stwo szczytnej idei socjalizmu.

Imię Aleksandra Zawadz­
kiego na zawsze zapisało się w 
dziejach polskiego ruchu ro­
botniczego, w dziejach narodu 
i jego sił zbrojnych. W trud­
nych latach wojny z faszyz­
mem jako członek Prezydium 
ZPP, przewodniczący Central­
nego Biura Komunistów Pol-

Dokończenie na str. 2



Po zgonie Aleksandra Zawadzkiego
W zakładach, gdzie był 

członkiem 
organizacji partyjnej

Z głębokim smutkiem przy­
jęła wiadomość o zgonie Ale­
ksandra Zawadzkiego załoga 
Zakładów "im. Róży Luksem­
burg w Warszawie, gdzie 
zmarły był członkiem podsta­
wowej organizacji partyjnej. 
Uczestniczył w zebraniach 
partyjnych i brał żywy udział 
w dyskusjach, swym bogatym 
doświadczeniem służył nie 
tylko aktywowi partyjnemu 
lecz całej załodze fabryki.

Po południu, bezpośrednio 
po komunikacie radiowym, 
załoga zebrała się w najwięk­
szej hali zakładów, by uczcić 
pamięć Zmarłego. Zamarły 
maszyny, stanęły taśmy mon­
tażowe. W nastroju powagi i 
skupienia, z głębokim żalem 
zebrani wysłuchali wiado­
mości o śmierci Aleksandra 
Zawadzkiego. 5-minutową ci­
szą oddano hołd Zmarłemu. 
Załoga wystosowała depeszę 
kondolencyjną do KC PZPR i 
Rady Państwa.

„Głęboko wstrząśnięta śmier 
cią Towarzysza Aleksandra 
Zawadzkiego czytamy w
depeszy — załoga Zakładów 
Wytwórczych Lamp Elek­
trycznych im. Róży Luksem­
burg składa na Wasze ręce 
wyrazy głębokiego smutku. 
Partia i ojczyzna z jego 
śmiercią straciły zahartowa­
nego w walce o socjalizm, od­
danego syna klasy robotni­
czej. Pamięć o Nim na zawsze 
pozostanie wśród nas”.

Depeszę kondolencyjną wy­
stosowano także do małżonki 
Zmarłego.

Na Górnym Śląska 
i w rodzinnym mieście 
Z głębokim żalem przyjęli 

wiadomość o śmierci Prze­
wodniczącego Rady Państwa 
mieszkańcy Katowickiego. Po­
stać Aleksandra Zawadzkiego 
jest bowiem szczególnie blis­
ką społeczeństwu Ziemi Ślą­
sko - Dąbrowskiej. Tutaj w 
swym mieście rodzinnym — 
w Dąbrowie Górniczej — jako 
górnik ówczesnej kopalni 
„Paryż”, noszącej Jego imię — 
rozpoczynał A. Zawadzki swą 
działalność rewolucyjną. Miesz 
kańcy woj. katowickiego pa­
miętają również działalność 
Aleksandra Zawadzkiego w 
latach 1945—1948, kiedy jako 
pełnomocnik rządu, a następ­
nie wojewoda śląsko-dąbrow­
ski kierował szybką odbudo­
wą i rozbudową gospodarki 
tego rejonu. Aleksander Za­
wadzki już jako przewodni­
czący Rady Państwa utrzymy­
wał żywe kontakty ze społe­
czeństwem Śląska i Zagłębia. 
Interesował się rozwojem woj. 
katowickiego i był posłem na 
Sejm z okręgu zawierciań­
skiego.

Szczególnie głęboki żal i ża­
łoba panuje w Dąbrowie Gór­
niczej, a zwłaszcza na osiedlu 
Ksawera, gdzie urodził się 
Przewodniczący Rady Pań­
stwa i gdzie mieszkają Jego 
krewni, dawni towarzysze 
pracy i przyjaciele Jego mło­
dych lat. Na bramach fa­
brycznych, budynkach huty 
„Dzierżyński”, Zakładów Na­
prawczych Silników Elek­
trycznych, Dąbrowskiej Fa­
bryki Obrabiarek, Pałacu Kul 
tury Zagłębia i licznych bu­
dynkach pojawiły się opusz­
czone do połowy masztu i o- 
kryte kirem na znak żałoby 
flagi narodowe. Śmierć Prze­
wodniczącego Rady Państwa 
jest tematem licznych roz­
mów, z których przebija żal 
po stracie tak bliskiego miesz­
kańcom tego miasta czło­
wieka.

W kopalni 
„Generał Zawadzki"

Wśród górników noszącej 
imię Zmarłego kopalni „Ge­
nerał Zawadzki” bolesna wia­
domość wywołała wielkie wra 
żenie i powszechny żal. Na 
krótko przerwano pracę, w o- 
czach wielu górników pojawi­
ły się łzy. Wyrazem 
górniczej załogi jest 
obramowany kirem 
honorowego górnika 

żałoby 
wielki, 
portret 
kopalni

— Aleksandra Zawadzkiego 
umieszczony nad główną bra­
mą zakładu oraz okryte kirem 
flagi narodowe na wieży wy­
ciągowej i budynkach admi­
nistracyjnych.

Górnicy kopalni „Generał 
Zawadzki” wystosowali wkrót 
ce po otrzymaniu wiadomości 
o śmierci Aleksandra Zawadz­
kiego depesze kondolencyjne 
do małżonki Zmarłego Stani­
sławy Zawadzkiej oraz Rady 
Państwa.

Na Pomorza i Kujawach
Z głębokim żalem i smut­

kiem przyjęli też wiadomość 
o śmierci przewodniczącego 
Rady Państwa Aleksandra 
Zawadzkiego mieszkańcy Zie­
mi Bydgoskiej. Żywy jest je­
szcze wśród ludności Pomorza 
i Kujaw, w Bydgoszczy, Gru­
dziądzu, Kruszwicy, Włocław­
ku, Toruniu Jego pobyt z oka­
zji obchodów jubileuszu na­
szego państwa.

W dniu dzisiejszym KW 
PZPR oraz Prezydium WRN i

Komunikat 
Ministra Zdrowia
Tow. Aleksander Zawadzki 

został poddany w kwietniu br. 
zabiegowi operacyjnemu z po­
wodu nowotworu trzustki.

Po przejściowej poprawie 
nastąpiło w ostatnich dniach 
ponowne pogorszenie w stanie 
zdrowia. Szybko narastająca 
niewydolność układu krąże­
nia i układu oddechowego spo 
wodowała zgon, który nastąpił 
w dniu 7 bm. o godzinie 15.05 
w Warszawie.

Podpisał: Bohdan Bednarski, 
kierownik Ministerstwa.

Depesze 
kondolencyjne

Do Komitetu Centralnego 
PZPR, Rady Państwa, Prezy­
dium Ogólnopolskiego Komi­
tetu Frontu Jedności Narodu 
oraz do Stanisławy Zawadz­
kiej napływają liczne depesze 
kondolencyjne od organizacji 
partyjnych, zakładów pracy, 
instytucji i organizacji z ca­
łego kraju.

Depeszę kondolencyjną do 
Władysława Gomułki nade­
słał Naczelny Komitet ZSL. 
Czytamy w niej:

Aleksander Zawadzki pozo­
stanie w trwałej pamięci chło 
pów — ludowców, jako zasłu­
żony syn klasy robotniczej — 
który całe swoje życie poświę­
cił narodowi polskiemu, idei 
socjalizmu i pokoju.

Centralny Komitet SD w 
depeszy kondolencyjnej do 
Biura Politycznego KC PZPR 
pisze m. in.:

Członkowie Stronnictwa De 
mokratycznego zachowają na 
zawsze pamięć o Aleksandrze 
Zawadzkim — wiernym synu 
polskiej klasy robotniczej, gór 
niku, przewodniczącym Rady 
Państwa. Pamięć o jego życiu 
i dziele trwać będzie w na­
szych sercach, będzie wskazy­
wać drogi pracy dla dalszego 
rozwoju Polski Socjalistycz­
nej. (PAP)

Rozkaz Ministra 
Obrony Narodowej

Dokończenie ze str. 1
skich, zastępca Dowódcy Ar­
mii Polskiej w ZSRR oraz za­
stępca Naczelnego Dowódcy 
Ludowego WP Aleksander Za 
wadzki wniósł wybitny wkład 
w kształtowanie ideowego ob­
licza żołnierskich szeregów, w 
dzieło walki wyzwoleńczej na­
rodu polskiego.

Ludowe "Wojsko Polskie 
wraz z całym narodem w głę­
bokim bólu i żalu chyli swoje 
bojowe sztandary nad trumną 
Aleksandra Zawadzkiego — 
wielkiego patrioty, rewolucjo­
nisty, żołnierza.

Rozkazuję:
1. Oddać żołnierski hołd pa­

mięci przewodniczącego Ra 
dy Państwa PRL generała 
Aleksandra Zawadzkiego.

2. Na okres żałoby w jednost­
kach i instytucjach wojsko 
wych oraz na okrętach Ma­
rynarki Wojennej opuścić 
flagi i bandery do połowy 
masztu.

Minister Obrony Narodowej 
Marszałek Polski

MARIAN SPYCHALSKI

Wojewódzki Komitet FJN w 
Bydgoszczy wystosowały ża­
łobne telegramy do KC PZPR, 
Ogólnopolskiego Komitetu 
FJN, Rady Państwa i żony 
Zmarłego.

W miastach Pomorza na 
gmachach partyjnych i pań­
stwowych na znak żałoby fla­
gi opuszczono do pół masztu. 
Od jutra w sali reprezenta­
cyjnej Prezydium WRN w Byd 
goszczy wyłożona zostanie 
księga kondolencyjna.

Na Warmii i Nazarach
Wiadomość o śmierci Ale­

ksandra Zawadzkiego pogrą­
żyła w żałobie społeczeństwo 
Warmii i Mazur. Na obozach 
młodzieżowych rozsianych na 
terenie Warmii i Mazur odby­
wały się wieczornice i ogniska 
poświęcone pamięci Zmarłego.

Liczne gmachy państwowe i 
domy mieszkalne w Olsztynie 
pokryły się flagami narodo­
wymi z żałobnym kirem. W 
wielu punktach miasta wy­
stawiono portrety Aleksandra 
Zawadzkiego, przepasane czer 
nią.

Łódź czci pamięć 
Aleksandra Zawadzkiego
Śmierć Aleksandra Zawadz­

kiego okryła głęboką żałobą 
robotniczą Łódź — miasto — 
które Zmarły wielokrotnie od­
wiedzał. Wszędzie widnieją 
okryte kirem flagi, opuszczone 
do połowy masztu. Pracujące 
na drugą zmianę załogi fa­
bryczne, wieść o zgonie usły­
szały przez radiowęzły. Obra­
dujący w tym czasie samorząd 
robotniczy pabianickich ZPB 
im. Rewolucji 1905 — minutą 
ciszy uczcił pamięć Aleksan­
dra Zawadzkiego.

Rada Bezpieczeństwa ONZ czci pamięć A. Zawadzkiego
Rada Bezpieczeństwa, na 

posiedzeniu piątkowym uczci­
ła pamięć przewodniczącego 
Rady Państwa PRL — Ale­
ksandra Zawadzkiego.

Otwierając posiedzenie, prze 
wodniczący Rady Bezpieczeń-
stwa amb. Sivert Nielsen z ku źe śmierci^ Aleksandra Za
Norwegii oświadczył: „Jest mo 
im smutnym obowiązkiem za­
wiadomić członków Rady o 
zgonie przewodniczącego Rady 
Państwa Polskiej Rzeczypos­
politej Ludowej — Aleksandra 
Zawadzkiego. Wiemy, że Ale­
ksander Zawadzki poświęcił 
swe życie sprawie swego na­
rodu i swego kraju. Proszę 
charge d’affaires stałego przed 
stawicielstwa PRL przy ONZ 
o przekazanie narodowi pol­
skiemu, rządowi PRL oraz ro­
dzinie Zmarłego wyrazów ser­
decznego współczucia Rady 
Bezpieczeństwa”.

Następnie amb. Nielsen u- 
dzielił głosu zastępcy przed­
stawiciela ZSRR przy ONZ — 
amb. Morozowowi.

Amb. Morozow oświadczył: 
„Z głębokim żalem dowiedzie­
liśmy się o śmierci przewod­
niczącego Rady Państwa PRL. 
Naród radziecki dobrze zna 
ogromne zasługi Aleksandra 
Zawadzkiego w dziele umac­
niania pokoju, a szczególnie 
w zacieśnianiu serdecznych 
więzów między narodem pol­
skim i radzieckim. Polska 
Rzeczpospolita Ludowa pod 
kierownictwem A. Zawadzkie­
go dokonała ogromnego postę­
pu we wszystkich dziedzi­
nach. Imię Jego dobrze było 
znane poza granicami Polski, 
szczególnie w związku z ak­
tywną rolą PRL na terenie 
międzynarodowym. Polska 
wniosła ogromny wkład do 
umocnienia pokojowego współ 
istnienia krajów o różnych 
systemach. W imieniu delega­
cji radzieckiej proszę charge 
d’affaires PRL przy ONZ o 
przekazanie narodowi polskie­
mu i rodzinie Zmarłego naj­
serdeczniejszych wyrazów 
współczucia od delegacji ra­
dzieckiej”.

Stały przedstawiciel CSRS 
w ONZ, amb. Jiri Hajek za­
brał następnie głos podkreśla­
jąc zasługi Aleksandra Za­
wadzkiego dla umocnienia 
przyjaźni bratnich narodów 
sąsiedzkich i dla wspólnoty 
krajów socjalistycznych.

Stały przedstawiciel Stanów 
Zjednoczonych, ambasador Ad- 
lai Stevenson oświadczył: ,.w 
imieniu swego rządu pragnę 
przyłączyć się do wypowiedzią 
nych tu wyrazów żalu z powo­
du zgonu Aleksandra Zawadz­
kiego, przewodniczącego Rady 
Państwa Polskiej Rzeczypos­
politej Ludowej. Przez wiele

Do młodzieży polskiej
Towarzysz Aleksander Zawadz­

ki nie żyje.
Zmarł nasz wielki przyjaciel i 

wychowawca, wybitny działacz 
państwowy i przywódca klasy ro­
botniczej.

Odszedł od nas nieugięty bojow­
nik o sprawiedliwość społeczną, 
człowiek, o wielkim, gorącym ser­
cu. Jego życzliwość i serdeczny, 
przyjacielski uśmiech towarzyszył 
naszym, codziennym sprawom. 
Był zawsze z nami. Spotykaliśmy 
się z nim nie tylko w chwilach 
wielkich i uroczystych — gdy go­
ścił nas w Belwederze, ale także 
znajdował czas na zwyczajną 
przyjacielską rozmowę w zakła­
dach pracy, na wsi, w szkołach, 
uczelniach i na obozach.

Kochał dzieci i młodzież. Na 
zawsze pozostanie w naszej pa­
mięci, jako: ojciec, przyjaciel, 
towarzysz.

Aleksander Zawadzki nie żyje. 
Odszedł od nas człowiek, którego 
życie stanowić będzie wzór Pola­
ka — patrioty, komunisty. Od 
najmłodszych lat, związany z ru­
chem robotniczym, Towarzysz 
Zawadzki był czołowym działa­
czem Komunistycznego Związku 
Młodzieży Polskiej.

Wyrósł z klasy robotniczej i ca­
łym swym życiem jej służył. Po­
zostanie po Nim pamięć, która 
towarzyszyć będzie naszemu ży­
ciu i pracy. Pozostało rozpoczęte 
dzieło, które będziemy nadal kon 
tynuować — walka o pokój, o 
szczęście dla wszystkich ludzi 
pracy, o socjalizm.

Uczy nas partia, jak wszystkie 
swe siły, swą wiedzę i żarliwość, 
swój zapał i swe umiejętności od­
dawać narodowi i sprawie socja­
lizmu. Nie będziemy szczędzić 
swych sił, by tak jak Towarzysz 
Zawadzki, służyć Ojczyźnie i par­
tit

KOMITET CENTRALNY 
ZWIĄZKU MŁODZIEŻY 

SOCJALISTYCZNEJ
ZARZĄD GŁÓWNY 

ZWIĄZKU MŁODZIEŻY 
WIEJSKIEJ

NACZELNA RADA ZWIĄZKU 
HARCERSTWA POLSKIEGO

RADA NACZELNA 
ZRZESZENIA STUDENTÓW

POLSKICH

lat służył on swemu krajowi i 
swemu narodowi. Przez okres 
ponad 12 lat pełnił zaszczytne 
i honorowe funkcje przewod­
niczącego Rady Państwa. Rząd 
mój dzieli żal i stratę, jaką 
poniósł naród polski w związ- 

wadzkiego”.
Delegat Francji, amb. Roger 

Seydoux oświadczył: „w imie­
niu rządu Francji pragnąłbym 
wyrazić nasz smutek i żal z 
powodu straty, jaka dotknęła 
naród polski, z którym Fran­
cja ma tak dawne i tak trwa­
łe więzy. Przyłączam się do 
wypowiedzianych tu wyrazów 
współczucia i proszę charge 
d’affaires PRL o przekazanie 
ich narodowi polskiemu”.

Przedstawiciel Maroka, amb. 
Benhima oświadczył, że prag­
nąłby przekazać w imieniu de­
legacji marokańskiej wyrazy 
najserdeczniejszego współczu­
cia. „Wszystkim nam — po­
wiedział amb. Benhima — do­
brze jest znana rola Polski

Wyrazy współczucia za granicą
Wiadomość o śmierci prze­

wodniczącego Rady Państwa 
PRL, członka Biura Politycz­
nego KC PZPR — Aleksandra 
Zawadzkiego z głębokim smut 
kiem przyjęta została w Cze­
chosłowacji. Od godzin popo­
łudniowych we wszystkich 
dziennikach radiowych i tele­
wizyjnych nadawany był ko­
munikat Komitetu Centralne­
go PZPR, rządu PRL i Rady 
Państwa o zgonie Aleksandra 
Zawadzkiego.

W związku z ogłoszoną w 
Polsce żałobą, zmieniony zo- skiej w Sofii opuszczono do
stał cały program czechosło­
wackiego radia i telewizji; 
wszystkie rozrywkowe audy­
cje zostały wycofane. Radio 
praskie nadawało muzykę po­
ważną polskich kompozyto­
rów.

*
"Wielu mieszkańców Buda­

pesztu gromadziło się w pią­
tek po południu przed witry­
ną Ośrodka Kultury Polskiej 
oraz gablotą ambasady PRL, 
gdzie otoczone kirem widnia­
ły portrety przewodniczącego 
Rady Państwa — Aleksandra 
Zawadzkiego. Cieszył się On 
tu powszechną sympatią i 
szacunkiem jako wybitny mąż 
stanu, niestrudzony działacz 
polskiego ruchu robotniczego

W piątek węgierskie radio 
i telewizja we wszystkich 
dziennikach popołudniowych 
doniosły w pierwszych wiado­
mościach o zgonie Aleksandra 
Zawadzkiego podnosząc Jego 
olbrzymie zasługi dziele 
budpwy Polski Ludowej oraz

Izba Reprezentantów poparła 
agresywne posunięcia rządu USA

Izba Reprezentantów USA zatwierdziła w piątek po po­
łudniu, po 40-minutowej debacie, projekt rezolucji wyraża­
jącej poparcie dla akcji przedsięwziętej przez prezydenta 
Johnsona w Zatoce Tonkińskiej i upoważniającej go do pod­
jęcia „wszelkich kroków, jakie uzna za konieczne” w związ­
ku z rozwojem wydarzeń w strefie Azji południowo-wschod­
niej.

Stan wyjątkowy 
w Południowym Wietnam e

Premier południowego Wiet 
namu generał Thanh ogłosił 
w piątek stan wyjątkowy w 
całym kraju.

Dekret wydany przez Khan­
ha zakazuje urządzania straj­
ków i demonstracji, zabrania 
opuszczać miejsce pobytu 
„wszystkim elementom groź­
nym dla bezpieczeństwa pań­
stwowego” i zezwala władzom 
na swobodne dokonywanie re 
wizji w mieszkaniach. Sądy 
wojskowe mają przyjąć wszy 
stkie sprawy o naruszenie 
bezpieczeństwa państwowego. 
Khanh nakazał wymierzać 
karę śmierci wszystkim „ter­
rorystom, prowokatorom i 
spekulantom”.

W istocie rzeczy — pisze 
korespondent Reutera — 
kret wprowadza w całym 
ju stan oblężenia.

Obserwatorzy zwracają 

de- 
kra

u-
wagę na zbieżność nowych po 
sunięć Khanha z prowoka­
cjami amerykańskimi w stre­
fie Zatoki Tonkińskiej. Część 
komentatorów amerykańskich 
pisała w tych dniach, że jed­
nym z celów poczynań woj­
skowych USA w tej strefie 
jest umocnienie reżimu Khan­
ha. (PAP) 

na arenie międzynarodowej, 
zwłaszcza zaś niestrudzone wy 
siłki rządu PRL w sprawie 
rozbrojenia oraz tworzenia 
stref bezatomowych. Maroko 
ma szczególny powód do smut­
ku z powodu zgonu Aleksan­
dra Zawadzkiego, gdyż łączą 
je z Polską nie tylko dobre 
stosunki dyplomatyczne, lecz 
także i współpraca gospodar­
cza. Właśnie dzięki pomo­
cy wybitnych polskich specja­
listów mogliśmy osiągnąć tak 
świetne rezultaty w postępie 
naszego rolnictwa i przemysłu. 
Jestem głęboko przekonany, że 
stratę i smutek narodu pol­
skiego dzielą wszyscy Maro­
kańczycy”.

Wyrazy współczucia złożyli 
charge d’affaires PRL rów­
nież przedstawiciele Wielkiej 
Brytanii, Brazylii oraz Boliwii 
i Wybrzeża Kości Słoniowej.

W dniu pogrzebu Aleksan­
dra Zawadzkiego flaga ONZ 
opuszczona zostanie do poło­
wy masztu. (PAP) 

informując o żałobie panują­
cej w naszym kraju.

Po południu, 7 bm. obiegła 
stolicę Bułgarii bolesna wia­
domość o śmierci przewodni­
czącego Rady Państwa, Ale­
ksandra Zawadzkiego. Radio 
sofijskie i wszystkie regional­
ne rozgłośnie oraz bułgarska 
telewizja kilkakrotnie poda­
wały wiadomość o śmierci A. 
Zawadzkiego.

Na gmachu ambasady poi- 

połowy masztu biało-czerwo­
ną flagę.

Ambasada PRL w Sofii i 
Ośrodek Kultury Polskiej o- 
trzymały 7 bm. wiele telefo­
nów z wyrazami współczucia 
od wielu instytucji i osób.

Na wieść o zgonie przewodu 
niczącego Rady Państwa Ale­
ksandra Zawadzkiego na gma­
chu ambasady PRL w Wied­
niu opuszczono flagę państwo­
wą do połowy masztu. W sali 
recepcyjnej ambasady, w któ­
rej wyłożono księgę kondolen­
cyjną, umieszczono portret 
Zmarłego okryty kirem. Przed 
portret
wonycl

tern — wiązanka czer- 
:H kwiatów przewiązana 

wstęgą? o barwach narodowych 
i kirerp.

Wiadomość o zgonie prze- 
wodniczącegó Rady Państwa 
PRL natychmiast została prze 
kazana przez austriacką agen­
cję prasową APA oraz podana 
w komunikatach radiowych.

Posiedzenie Senatu w tej 
samej sprawie odbyło się w 
kilka godzin później.

Rezolucja uzyskała w Izbie 
Reprezentantów 414 głosów. 
Żaden z obecnych nie wypo­
wiedział się przeciwko pro­
jektowi. Tylko kongresman 
Powell, demokrata z Nowego 
Jorku, odpowiedział: „obec­
ny” kiedy wywołano jego na­
zwisko, ale przeciwko rezolu­
cji nie głosował.

W Senacie rezolucję zaapro­
bowało 88 senatorów. Prze­
ciwnego zdania byli dwaj se­
natorowie demokratyczni — 
Wayne Morse z Oregonu i 
Ernest Gruening z Alaski. Se­
nator Morse podkreślił, że re­
zolucja stanowi „upoważnie­
nie in blanco do prowadzenia 
wojny”. (PAP)

120 prac na wielkopolskim 
konkursie literackim

Latem ubiegłego roku Wiel­
kopolskie Towarzystwo Kul­
turalne, Zarząd Oddziału Po­
znańskiego Związku Litera­
tów Polskich i Wydawnictwo 
Poznańskie ogłosiły ogólnopol­
ski konkurs otwarty na po­
wieść o polskiej tematyce 
współczesnej.

Wpłynęło nań około 120 
prac.

Przedłużony termin nadsyła 
nia utworów konkursowych 
'upłynął z dniem 1 sierpnia br. 
Ośmioosobowe jury przystąpi­
ło obecnie do wstępnych 
prac nad oceną plonu konkur­
su. (w)

Nowy prezydent 
Boliwii

Dr Victor Paz Estenssoro 
zaprzysiężony został w czwar 
tek prezydentem Boliwii i 
sprawować będzie ten urząd 
przez drugą z rzędu kaden­
cję.

Lechin — główny przeciw­
nik polityczny prezydenta Paz 
Estenssoro utworzył opozycyj 
ną partię — Narodowa Lewi­
cowa Partia Rewolucyjna 
(PRIN). W nocy z czwartku 
na piątek Lechin został cięż­
ko pobity w La Paz i prze­
wieziono go do szpitala.

PAP

Maleją szanse 
Rubyego

Sędzia Brown z Dallas od­
rzucił w piątek wniosek o- 
brońców Jacka Ruby’ego, za­
bójcy Oswalda, o powtórne 
przeprowadzenie procesu wo­
bec pewnych nieprawidłowo­
ści proceduralnych, jakie za­
szły podczas rozprawy w mar­
cu br.

Obrona Ruby’ego ma jeszcze 
możność skierowania sprawy 
do Sądu Apelacyjnego Stanu 
Texas, najwyższej instancji 
stanowej. (PAP)

SS-owski zbieg - 
aresztowany

Były oficer SS-owski, Zech- 
Nenntwich, który skazany za 
współudział w zbrodniach wo 
jennych, zbiegł przed kilko­
ma miesiącami przy pomocy 
z zewnątrz z więzienia w 
Brunszwiku, został w piątek 
aresztowany w Monachium. 
Zbrodniarz ten — po swojej 
ucieczce ukrywał się przez 
pewien czas w Egipcie. (PAP)

POGODA
Zachmurzenie niewielkie lub u- 

miarkowane. Rano lokalne mgły, 
w godzinach popołudniowych na 
zachodzie kraju skłonność do burz 
i przelotnych opadów.^ Tempera­
tura maksymalna od ' 22 st. na 
wschodzie, do ok. 30 st. w części 
zachodniej. Wiatry słabe, w ciągu 
dnia miejscami umiarkowane z 
kierunków zmiennych. (PAP)

Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował Zbilut Sęk.



Incydent tonkiński 

w centrum uwagi świata

25 lat temu

Dwa oblicza Albionu
Komunikat Rady Ministrów BRW

Agencja VNA nadała komunikat opublikowany 7 bm. 
przez Radę Ministrów Demokratycznej Republiki Wietna­
mu. W komunikacie stwierdza się, że 6 bm. po wysłuchaniu 
sprawozdań na temat zuchwałych aktów prowokacji i dy­
wersji imperialistów amerykańskich przeciwko DRW i na 
temat nalotów w dniu 5 sierpnia br. amerykańskiego lot­
nictwa na szereg miejscowości w północnym Wietnamie, 
Rada Ministrów doszła do następującej konkluzji:

Uźycie przez Stany Z jedno 
czone samolotów dla zbom­
bardowania i ostrzelania sze­
regu miejscowości w północ­
nym Wietnamie stanowi roz­
myślny i skrajnie niebezpie­
czny akt wojny ze strony rzą­
du Stanów Zjednoczonych 
przeciwko Demokratycznej 
Republice Wietnamu. Jest to 
skrajnie ordynarne narusze­
nie porozumień genewskich z 
1954 roku i zwiększyło ono 
niebezpieczeństwo rozszerze­
nia się wojny w Indochinach 
i w Azji południowo-wschod­
niej.

Rząd DRW energicznie potę­
pia wobec światowej opinii 
publicznej skrajnie niebezpie­
czne posunięcia wojskowe rzą 
du Stanów Zjednoczonych i 
domaga się, aby rząd USA 
niezwłocznie położył kres wszy 
stkim aktom prowokacji i dy­
wersji przeciwko Demokraty­
cznej Republice Wietnamu, 
aby przerwał swoją agresyw­
ną wojnę w południowym 
Wietnamie i aby bezapelacyj­
nie przestrzegał porozumień 
genewskich z 1954 r. na temat 
Wietnamu.

cofanie ich wojsk z tego kra­
ju i niezwłoczne zwołanie 
Konferencji 14 państw.

Przewodniczący Amerykań­
skiej Partii Socjalistycznej 
Norman Thomas oraz przy­
wódca murzyński Bayard 
Rustin, jeden z organizatorów 
zeszłorocznego marszu na 
Waszyngton ostro skrytyko­
wali w czwartek na wiecu w 
Nowym Jorku prowokacyjne 
poczynania USĄ w Wietna-, 
mie.

Znany publicysta Stone o- 
świadczył, że jeśli w Zatoce
Tonkińskiej nastąpiła prowo- 

* ’ to prowokacjakac ja, to była 
amerykańska, 
wo było po 
— powiedział

Jeśli zaś pra- 
naszej stronie

Stone — to 
nie zwrócił siędlaczego rząd

najpierw do Rady Bezpie­
czeństwa, lecz postanowił 
sam wystąpić w roli wyko-
nawcy prawa?

Nota radziecka
Konsultacje w Radzie Bezpieczeństwa

Przewodniczący Rady Bez­
pieczeństwa, Sivert Nielsen 
Norwegia) prowadził w czwar 
ok konsultacje w związku z 

wysuniętą przez przedstawi- 
iela radzieckiego, Morozowa 

propozycją zaproszenia Demc- 
ratycznej Republiki Wietna­

mu do wzięcia udziału w dy- 
usji na temat incydentów 

v Zatoce Tonkińskiej. Nielsen 
onferował m.in. z przedsta- 
'cielem ZSRR Morozowem.
Jak już podawaliśmy, Stany 

Zjednoczone zażądały w toku 
rodowego posiedzenia Rady 

Bezpieczeństwa, aby w deba­
cie nad skargą amerykańską 
przeciwko DRW, wziął rów­
nież udział przedstawiciel re­
żimu południowo-wietnamskie

go. Jak się okazuje, wniosek 
ten poparło kilku innych człon 
ków Rady Bezpieczeństwa. A- 
gencja Reutera powołując się 
na źródła dyplomatyczne pi- 
sze, iż Nielsen uzyskał zgodę 
większości członków Rady, 
aby zaproszenia wystosowano 
zarówno do Demokratycznej 
Republiki Wietnamu, jak i re­
żimu w Sajgonie.

Dotychczas nie podano daty 
następnego posiedzenia Rady 
Bezpieczeństwa. Nie wyklucza 
się jednak, że Rada po wysto­
sowaniu zaproszenia do rządu 
DRW oraz władz południowo- 
wietnamskich odroczy debatę, 
aby umożliwić przybycie do 
Nowego Jorku ich przedsta­
wicielom.

Opinia światowa protestuje
Kilkuset londyńczyków ze­

brało się w czwartek na wez 
wanie ruchu na rzecz rozbro­
jenia nuklearnego i londyń- 
-kiego oddziału „Komitetu 
100” pod pomnikiem pole­
głych w obu wojnach świato­
wych, aby wyrazić protest 
przeciwko nowym prowoka­
cjom amerykańskim na Da-
lekiin Wschodzie. Nieśli oni
plakaty domagające się za-
przestania agresji USA w
Wietnamie południowym. Po 
złożeniu wieńca pod pomni­
kiem demonstranci udali się 
do ambasady amerykańskiej, 
gdzie trzyosobowa delegacja 
wręczyła list wyrażający głę­
bokie zaniepokojenie w z wiąz 
ku z konfliktem w Azji po- 
łudńiowo - wschodniej.

* Przywódca nowej demokra­
tycznej partii Kanady, Dou­
glas określił bombardowanie 
przez lotnictwo USA obiek­
tów nadbrzeżnych DRW jako 
akcję równającą się wypo­
wiedzeniu wojny.

Krajowy Komitet Wykonaw­
czy KP Kanady w oświad­
czeniu opublikowanym w pra 
sie zażądał zaprzestania woj­
ny w Azji południowo-wschod 
niej zanim zdąży się ona roz­
szerzyć na cały świat. Rada 
Bezpieczeństwa powinna pow 
strzymać konflikt między 
USA i Wietnamem północ­
nym. Będzie to jednak nie 
wystarczające jeśli nie zosta­
nie przywrócony pokój w ca­
łej tej strefie poprzez zaprze-
stanie interwencji USA w
Wietnamie południowym, wy

JERZY KORCZAK

POWIEŚĆ DOKUMENTALNA
— Już po strachu. Moździerze Kurczewskiego zrobiły ich 

na szaro. Palą się, jak pochodnie. Jeden, drugi... Ale w 
chwilę potem głos porucznika Kalejnikowa, starczego adiu­
tanta batalionu, był mniej radosny: — Zmuszeni jesteśmy 
cofnąć się do tyłu o jakieś pół kilometra. Nieprzyjaciel o- 
strzeliwuje nas z broni maszynowej z obu stron drogi. Po­
dejmują wściekły kontratak.

— A moździerze? Jak ze wsparciem moździerzy?
— Wysokie drzewa utrudniają prowadzenie ognia. Poci­

ski rozrywają się na wierzchołkach drzew. Walczymy wręcz! 
— krzyczał do słuchawki Kalejnikow.

Pułkownik Potapowicz postanowił bez względu ntfwszyst- 
ko, przesunąć swój punkt dowodzenia jeszcze bliżej. Zanim 
zrobiło się całkiem jasno, dowódca pułku opuścił cegielnię; 
rozlokował się teraz w budce dróżnika około osiemset me­
trów na południe od zabudowań folwarku. Tam przybył 

, rano generał Kieniewicz. Tym razem nie pytał o nic — sy­
tuacja była jasna. Dziesiąty pułk i tak dokonywał cudów 
waleczności.

Właśnie drugi i trzeci batalion odpierały nowy, silny 
kontratak Niemców i Łotyszów. Generał i pułkownik ru­
szyli na pierwszą linię. Podrywali do natarcia wykrwawio­
ne kompanie, usiłując wciąż znaleźć słabsze miejsce w nie­
przyjacielskiej obronie. Wreszcie po -jeszcze jednym, nieu­
danym ataku, przeprowadzonym przez piątą kompanię dru­
giego batalionu, obaj dowódcy, do których dołączył także 
major Urbamowicz, zadecydowali:

— Trzeba z powrotem wprowadzić drugi rzut. Wnukow­
ski musi wyjść na południowo-wschodni stok wzgórza 133,o. 
Uderzy od strony zachodniej i północno-zachodniej na ich 
skrzydło i tyły. Za nasyp! Równocześnie cała reszta bata­
lionu będzie nacierać frontalnie: od południa i wschodu, 
a Podorożny zasypie szosę pociskami ze wszystkich puka- 
wek!

Była godzina 16,00. Atak przeprowadzono niespodziewa­
nie i z niebywałą furią. Nieprzyjaciel, tracąc wielu zabitych 
i rannych, wycofał się w popłochu w kierunku Jastrowia,

J p lipca 1939 roku do 
I Warszawy przyje-
AO chał z oficjalną wi­

zytą nowo mianowa­
ny brytyjski szef sztabu im­
perialnego, generał William 
Edmund Ironside. Jego roz­
mowom z marszałkiem Ry­
dzem Śmigłym i ministrem 
Beckiem nadano wówczas du­
ży rozgłos — można było są­
dzić, że na linii Warszawa- 
Londyn panuje całkowita 
zgodność poglądów i że zbli­
żająca się agresja niemiecka 
przeciwko Polsce spotka się 
z natychmiastową energiczną 
ripostą ze strony potężnego 
Imperium Brytyjskiego.

Rząd radziecki wystąpił z 
protestem przeciwko niebez­
piecznej i prowokacyjnej ak­
cji lotnictwa amerykańskiego, 
które dokonuje niedopuszczal­
nych przelotów nad radziecki­
mi statkami pasażerskimi i 
transportowymi na wodach 
międzynarodowych w różnych 
częściach świata.

W nocie radzieckiego Mini­
sterstwa Spraw Zagranicz­
nych, przekazanej ambasadzie 
USA w Moskwie, rząd radziec 
ki stwierdza, iż „oczekuje pod 
jęcia przez rząd Stanów Zjed­
noczonych nieodzownych kro­
ków, które położą kres poczy­
naniom naruszającym swobo­
dę żeglugi na wodach między­
narodowych i mogą doprowa­
dzić do poważnych skutków”.

Oświadczenie 
U Thanta

Przebywający w Waszyng­
tonie sekretarz generalny ONZ 
— U Thant, odpowiadając na 
pytania dziennikarzy, wyraził 
pogląd, iż Rada Bezpieczeń­
stwa nie może wnieść korzyst­
nego wkładu w sprawę ure­
gulowania sytuacji w rejonie 
Indochin z uwagi na swój 
ograniczony skład i istniejące 
w tym rejonie szczególne wa­
runki, polegające na tym, iż 
jedna ze stron nie jest człon­
kiem ONZ.

U Thant oświadczył, iż we­
dług jego osobistego poglądu 
konieczne jest zwołanie no­
wej konferecji genewskiej 24 
państw dla przedyskutowania 
sytuacji w Azji południowo- 
wschodniej.

w 
gen. 
nie 
Beck 
nych

rzeczywistości rozmowy 
Ironside’a w Warszawie 
wyszły poza ogólniki, 
w pamiętnikach, pisa- 
w czasie wojny, pisze,

że Ironside nie szczędził o- 
bietnic dotyczących pomocy 
lotnictwa brytyjskiego dla Pol 
ski; oprócz natychmiastowych 
działań powietrznych na 
froncie zachodnim, które by od 
ciągnęły znad Polski eskadry 
Luftwaffe, przyrzekł m. in. 
bezzwłoczną dostawę stu bry­
tyjskich bombowców najnow­
szego typu. Nie trzeba doda­
wać , że ani do dnia wybuchu 
wojny, ani w czasie kampanii 
wrześniowej żaden samolot 
brytyjski do Polski nie dotarł, 
a jeśli idzie o działania na Za 
chodzie, najleniej charaktery­
zuje je popularne określenie
„nhoney war’ wojna na

Jeśli nawet rząd polski nie 
był informowany o tych wnio 
skach, mógł się ich domyśleć 
z przebiegu pertraktacji, któ­
re od czerwca prowadziła w 
Londynie polska misja z puł­
kownikiem Kocem, prezesem 
Banku Polskiego, na czele. Po 
żmudnych pertraktacjach Koc 
uzyskał 2 sierpnia wręcz śmie­
szny kredyt w wysokości 8 mi 
lionów funtów — bynajmniej 
zresztą nie w gotówce, lecz w 
sprzęcie i surowcach zakupio­
nych wyłącznie w Anglii. W 
tym samym czasie Turcja — 
która do ostatnich tygodni woj 
ny pozostała neutralna i wy­
świadczała cenne przysługi hi 
tlerowskim Niemcom — otrzy­
mała 19 milionów kredytu! A 
oto jak rokowania te charak­
teryzuje brytyjski historyk w 
oparciu o nie znane dotąd źró­
dła archiwalne:

niby... Poza tym Ironside męt 
nie przepowiadał koncentra­
cję wojsk brytyjskich w...
Egipcie łudził cynicznie:
„Może orzyb^dziemy do was 
przez Morze Czarne”.

Zakładając, że min. Beck 
wiernie oddał treść tych roz­
mów musimy dojść do wnios­
ku, że w Anglii nawet tych 
gołosłownych obietnic nie 
traktowano poważnie. W ofi­
cjalnej brytyjskiej historii 
wojny, opartej na tajnych do 
kumentach archiwalnych, znaj 
dujemy zupełnie inną relację 
z tych rozmów; podczas lip­
cowych obrad brytyjskiego ko 
mitetu szefów sztabów posta­
nowiono:

„...Los Polski będzie zale­
żał od końcowego wyniku 
wojny, a ten z kolei nie od 
tego, czy państwa sojuszni­
cze będą w stanie na począt 
ku wojny osłabić nacisk na 
Polskę, lecz od tego, czy po­
trafią w ostatecznym rachun 
ku zadać klęskę Niemcom”. 
„Z wniosków przedstawio­
nych przez komitet szefów 
sztabów — konkluduje autor 
— wynikało, że trudno było­
by udzielić Polsce jakiejś po­
ważniejszej pomocy...”

„Jest rzeczą oczywistą, że 
Polacy nie liczyli na bezpo­
średnią pomoc wojskową; 
tym więcej mieli więc pod­
staw, by zabiegać o pomoc 
finansową. W tej dziedzinie 
Brytyjczycy byli szczególnie 
uparci. Polacy prosili o pozy 
czkę w wysokości 60 milio­
nów funtów szterlingów w 
gotówce. Brytyjczycy naj­
pierw odpowiedzieli, że nie 
dysponują gotówką i mogą 
oferować tylko kredyty; na­
stępnie upierali się, że kredy 
ty te mogą być użyte tylko 
w Wielkiej Brytanii; wresz­
cie, po zredukowaniu sumy 
do 8 milionów funtów, wyja­
śnili, że ponieważ brytyjskie 
fabryki zbrojeniowe wykorzy 
stywane są w pełni, kredytu 
tego w żadnym wypadku nie 
da się wykorzystać. Do mo­
mentu wybuchu wojny żad­
ne kredyty nie zostały otwar 
te; ani jednej brytyjskiej 
bomby czy karabinu nie wy­
słano do Polski”.

brytyjski jako całość, robią 
wrażenie wręcz żałosne. Jasne 
jest, że Londyn z góry odpi­
sał Polskę na straty i nie 
chciał się finansowo angażo­
wać.

Dodajmy do tego, że „upór” 
strony brytyjskiej w spra­
wach finansowych nosił cha­
rakter raczej jednostronny. W 
tym samym czasie w Londy" 
nie bawił (między 18 a 2t lip- 
ca) jeden z czołowych współ­
pracowników marszałka Goe- 
ringa, hitlerowski ekspert do 
spraw gospodarczych, Hel- 
muth Wohltat. Przeprowadził 
on rozmowy z brytyjskim se­
kretarzem stanu, sir Horace 
Wilsonem, który niedwuzna­
cznie dał mu do zrozumienia, 
że jeśli Niemcy skłonne będą 
dojść do porozumienia z An­
glią, mogą liczyć na ogromną 
pożyczkę brytyjską — według 
jednego ze źródeł, w wysokoś­
ci miliarda funtów szterlin­
gów! — pod pretekstem prze­
stawienia ich gospodarki na­
rodowej z powrotem na stopę 
pokojową. Wilson przedłożył 
Wohltatowi memoriał, napisa­
ny na papierze listowym pre­
miera Chamberlaina i zawie­
rający projekt angielsko-nie- 
mieckiego traktatu o nieagre­
sji i nieingerencji, porozumie­
nia rozbrojeniowego i współ­
pracy w dziedzinie handlu za­
granicznego; podpisanie tych 
dokumentów „pozwoliłoby 
Wielkiej Brytanii uwolnić się 

I, od zobowiązań w stosunku do
Polski”...

W tej sytuacji próby jakie 
w swych pamiętnikach podej­
muje Beck, by całą winą ob­
ciążyć brytyjskie ministerstwo 
skarbu (które rzekomo „rozu- 
mowałó kategoriami czysto 
finansowymi nie odpowiadają­
cymi w żadnym wypadku groź 
nej sytuacji ani zasadom so­
juszu wojskowego polsko-bry­
tyjskiego”), a wybielić rząd

Charakterystyczne, że wia- 
dcmość o tych rozmowach 
c^e-p^my z dokumentów am- 
bas',-’o”a niemieckiego w Lon­
dynie, D’rksena. Wspomniany 
memoriał, noszący typowe pię 
tno chamberlainowskiej poli­
tyki .łagodzenia” agresorów, 
w tajemniczych okolicznoś­
ciach znikł z brytyjskich ar­
chiwów! Jego autentyczności 
jednak nie kwestionuje żadne 
ofic:alne czy naukowe źródło 
br-tyjskie. Nic dziwnego: zbyt 
dobrze przypomina inne, le­
piej znane, tajne rokowania, 
ktćre owego pamiętnego sier­
pnia toczyły się między Berli­
nem a Londynem.

TADEUSZ SZAFAR
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Po dwudziestu godzinach walka o Byszki została rozstrzy­
gnięta. Kosztowała dziesiąty pułk 215 zabitych, rannych i za­
ginionych.

Przedpole Wału Pomorskiego zaczynało nasiąkać krwią.
Z notatnika Fritza Mullera, leutnanta, oficera łącznikowego 

dywizjonu niszczycieli czołgów „Friedrich”.'
...'.Wczoraj odczytano nam rozkaz komendanta Deutsch- 

Krone, pułkownika Lehmana. Rozkaz brzmiał: „Od kilku 
dni nieprzyjaciel coraz bardziej zbliża się do Deutsch-Krone 
i do linii Pommerstelung. Celem obrony miasta, przejmuję 
dowództwo nad wszystkimi oddziałami, których działania 
będę koordynował z akcją wojsk, rozlokowanych na wszy­
stkich odcinkach Pommerstellung.

Pommerstellung, to ostatnia rozbudowana linia obrony 
Rzeszy na wschodzie. Tu wróg>tnusi być i będzie pobity!”

Dywizjon wysłuchał rozkazu w milczeniu. Od razu potem 
ludzie szybko rozeszli się do swoich zajęć. Mało kto chciał 
powiedzieć, co o tym myśli. Dopiero wieczorem, po kolacji, 
kiedy słuchaliśmy radia i spiker z Berlina znów tłumaczył, 
że „na Pommerstellung nieprzyjaciel połamie sobie zęby”,, 
zaczęły się pogaduszki i komentarze. Niektórzy, jak na przy­
kład Otto Neudorfer, który przed trzema tygodniami objął 
kompanię, twierdzą, że Rosjanom i Polakom na pewno nie 
uda się przełamać umocnień. System bunkrów jest tak skom­
plikowany, a ich siła ogniowa tak wielka, że nawet skon­
centrowany atak artylerii nie da im rady. A jeśli nawet... — 
potrwa to na pewno długie tygodnie, podczas których Fiih- 
rer znajdzie jakieś wyjście z sytuacji. Może teraz właśnie 
przyjdzie kolej na Wunderwaffe? Szykuje się podobno tak­
że duże skupienie lotnictwa, które ma wziąć udział w przy­
gotowywanym natarciu. Ale takich, co tak różowo patrzą 
w przyszłość (albo nadrabiają miną), jest w dywizjonie nie­
wielu. Neudorferowi 1 kilku jego kumplom uderzył do gło­
wy stopień oficerski, który dostali wtedy, kiedy i ja. Słu­
chają z powagą i namaszczeniem pogadanek ideologicznych, 
które od pewnego czasu odbywają się regularnie dwa razy 
w tygodniu. Wygłaszają je specjalnie przeszkoleni oficero­
wie. Wczoraj na takiej pogadance, Hauptmann, przysłany 
ze szkoły podchorążych w Grossborn-Linde, mówił na temat 
światopoglądu nazistowskiego. Też sobie wybrał czas na ta­
kie gadki! Ten Hauptmann, udekorowany „Złotą swastyką” 
i odznaką szturmową (Sturmabzeichen), mówił, że świato­
pogląd nazistowski opiera się na wszystkich klasach społecz­
nych, a socjalizm międzynarodowy tylko na klasie robotni­
czej.

Emil Hennin ze swoim instru­
mentem.

38 — cdn.

Q listopada 1937 r. na ła- 
/ mach czasopisma „Le 

Monde Illustre” w Pary 
żu ukazał się artykuł Emila 
Hennin o twórcach wykorzy­
stujących w swych dziełach 
wypalone zapałki. Wśród lu­
dowych artystów tej „sztuki 
cierpliwości” znalazło się na­
zwisko Jana Gwiżdża — twór­
cy skrzypiec zbudowanych z 
szesnastu tysięcy wypalonych 
zapałek. „Ten fantastyczny 
lutnik — pisze „Le Monde 
Illustre” — tworzył instru­
ment z niesłychaną precyzją 
długie lata, z największą cier­
pliwością kolekcjonując mate­
riał. Zbierał zapałki zapalając 
papierosa lub podstawiając in 
nym swe małe drewniane pu­
dełko, noszone stale w kiesze­
ni, po wypalone zapałki, gdyż 
z myśli nie schodziło mu ani 
na chwilę przedsięwzięte dzie-

Nieznany 
artysta ludowy
Niedawno miałem szczęście 

zetknąć sie z tym ludowym 
artystą. Jest to Polak, który 
po pierwszej wojnie światowej 
wyemigrował do Francji -„za 
Chlebem” (co w okresie mię­
dzywojennym nie należało do 
przypadków rzadkich) i stę­
skniony wrócił w ojczyste stro 
ny w 1938 r., by osiąść na sta­
łe we Wrześni.

Z nieukrywaną ciekawością 
obejrzałem misterne dzieło 
cierpliwości i zdumiewającej 
precyzji. Skrzypce te — jak­
kolwiek nie mają wartości u- 
żytkowej, ze względu na swą 
słabą konstrukcję — budzą 
podziw, jako niecodzienne i 
niezrównane dzieło sztuki lu­
dowej, chwaląc niezaprzeczo­
ne zdolności swego mistrza. 
Deka wierzchnia i spodnia, 
także boki — ułożone z jednej 
warstwy zapałek są cienkie. 
Skrzypce minio swej delikat­
nej budowy, posiadają brzmię 
nie zupełnie naturalne, a na­
wet bardzo miłe. Wypukłości 
i kształt instrumentu, niczym 
nie różniące się od normal­
nych skrzypiec, wynikają nie 
ze żłobienia, lecz ze sposobu 
sklejenia zapałek. Szyjkę i 
ślimak wystrugał ten ciekawy 
amator, z braku właściwych 
narzędzi, po prostu zwykłym, 
pospolitym scyzorykiem, jed­
nakże z finezją i dokładnością.

W swych planach na przy­
szłość ten nieznany ludowy 
artysta marzy o podobnej pra 
cy, jednakże brak materiału 
i narzędzi udaremniają jego 
dobre chęci. Wyda je się, że 
warto zainteresować się tym 
skromnym, lecz ciekawym czło 
wiekiem i jego dziełem, dla 
pomyślnego rozwoju naszej 
rodzimej sztuki ludowej.

RUDOLF HUDYMA
Gniezno, ul. Libelta 42/2



Nowe przedsiębiorstwo 
pomoże rzemieślnikom

Pracownicy poszukiwani

Bardzo szeroki zakres działania posiada powołane osta­
tnio do życia Spółdzielcze Przedsiębiorstwo Han- 
dlowo-Techniczne. Podstawowym zadaniem tej no­
wej placówki będzie organizowanie produkcji rze­

miosła na potrzeby eksportu oraz rynku krajowego. W tej 
pierwszej dziedzinie SPHT stanie się jedynym dostawcą 
centrali handlu zagranicznego „Prodimex”. W tym celu 
SPHT zorganizuje centralną wzorcownię wyrobów rzemiosła 
zrzeszonego w spółdzielniach i indywidualnego — przezna­
czonych lub oferowanych do sprzedaży eksportowej.
W zakresie produkcji rze­

mieślniczej na potrzeby rynku 
krajowego SPHT zajmie się 
działalnością, wymagającą sko 
ordynowanej współpracy kil­
ku lub nawet większej liczby 
rzemieślniczych wytwórców. 
Chodzi tu o realizację zamó­
wień składanych przez wielkie 
centrale handlowe. Wiadomo 
z praktyki, że np. potrzeby 
centrali handlowej „Arged” w 
zakresie 1001 drobiazgów mo­
głyby być o wiele lepiej po­
krywane przez rzemiosło, gdy­
by jego poczynania były ściś­
lej koordynowane na terenie 
całego kraju. Podobnie przed­
stawia się sprawa wykonywa­
nia zamówień centrali handlo­
wej „Motozbyt” na najrozmait 
szego rodzaju części zamienne. 
W takich właśnie przypad­
kach Spółdzielcze Przedsię­
biorstwo Handlowo-Technicz- 
ne, nie umniejszając w niczym

samodzielności spółdzielni 
rzemieślniczych, czy warszta­
tów indywidualnych, pomoże 
ulokować zamówienia u pro­
ducentów, dopilnuje realiza­
cji zamówień w terminie i peł 
nym asortymencie oraz stać 
będzie na straży interesów 
rzemiosła w jego kontaktach 
z handlem.

SPHT organizuje w Poz­
naniu własną prototypow- 
nię, której zadaniem będzie 
przygotowanie nowego arty­
kułu do procesu produkcyjne­
go.

Przyszły wytwórca, spół­
dzielnia rzemieślnicza, otrzy­
ma tu pełną technologię i do­
kumentację techniczną, a tak­
że prototyp artykułu, którego 
wyrób podejmuje.

Bardzo ważne zadania cze­
kają SPHT w zakresie urze­
czywistnienia nowej myśli 
technicznej. Wielu rzemieślni-

ków nie ma odpowiednich wa­
runków — finansowych, mate­
riałowych i warsztatowych — 
do realizacji swoich nowator­
skich pomysłów. Wskutek te­
go marnuje się niejeden wy­
nalazek, który w przypadku 
otoczenia go we właściwym 
czasie należytą opieką przy­
niósłby duże korzyści zarów­
no autorowi jak i społeczeń­
stwu. Takiej pomocy w oparciu 
o prawo wynalazcze, udzielać 
będzie rzemieślnikom SPHT. 
Zajmie się ono również repre­
zentacją produkcji rzemieślni­
czej na targach i wystawach. 
Po raz pierwszy z tego rodzaju 
ekspozycją wystąpi Spółdziel­
cze Przedsiębiorstwo Handlo- 
wo-Techniczne na najbliższych 
Jesiennych Targach Krajo­
wych, we wrześniu br. w Po­
znaniu. (API)

Czego sią mogą 
spodziewać klienci

Zmienione warunki rekrutacji 
do szkól podoficerskich

W związku ze zbliżają­
cym się okresem je­
siennego wcielania 
poborowych do za­

sadniczej służby wojskowej i 
rozpoczynającym się równo­
cześnie werbunkiem do pod­
oficerskiej służby zawodowej 
— Ministerstwo Obrony Na­
rodowej informuje wszystkich 
zainteresowanych o nowych 
warunkach rekrutacji i roz­
szerzonym systemie kształce­
nia podoficerów zawodowych.

Kandydatem do podoficer­
skiej służby zawodowej w 
ludowym WP może zostać 
każdy mężczyzna w wieku 
przedpoborowym, poborowym, 
odbywający zasadniczą służbę 
wojskową lub przebywający 
w rezerwie absolwent szkoły 
podoficerskiej, który posiada 
obywatelstwo polskie, odpo­
wiednie wartości moralno-po- 
lityczne, zdolność fizyczną i 
psychiczną do służby wojsko­
wej (kategoria „A”) oraz co 
najmniej wykształcenie pod­
stawowe.

O przyjęcie do 10-mie- 
sięcznych szkół młodszych do 
wódców (przy oficerskich szko 
łach zawodowych), przygoto­
wujących kandydatów do peł 
nienia obowiązków na stano­
wiskach do dowódcy plutonu 
włącznie, mogą się ubiegać o- 
chotnicy w wieku przedpobo­
rowym i poborowym oraz żoł 
nierze służby zasadniczej i 
rezerwy posiadający wykształ 
cenie co najmniej 9 klas szko 
ły ogólnokształcącej lub 2—3 
klasy zasadniczej szkoły za­

wodowej. Dla podoficerów o- 
raz starszych szeregowców, 
którzy ukończyli podoficer­
skie szkoły służby zasadniczej 
czas szkolenia skraca się do 
4 miesięcy.

Do szkół młodszych dowód­
ców przyjmowani będą rów­
nież kandydaci, którzy nie zo­
stali przyjęci do oficerskich 
szkół zawodowych, po ukoń­
czeniu szkoły młodszych do­
wódców i odbyciu kilkuletniej 
nienagannej służby w charak 
terze podoficera zawodowego, 
będą mogli oni uzyskać skie­
rowanie na skrócone kursy 
oficerskie.

Kandydaci, posiadający tyl­
ko wykształcenie podstawo­
we, będą mogli wstępować do 
podoficerskich szkół zawodo­
wych (przy podoficerskich 
szkołach służby zasadniczej) 
przygotowujących do pełnie­
nia obowiązków na stanowis­
kach do szefa pododdziału 
(równorzędnego) włącznie. 
Czas nauki w tych szkołach 
wynosi dla: przedpoborowych 
i poborowych oraz szeregow­
ców po uprzednio odbytej 
5—6 miesięcznej służbie woj­
skowej—6 miesięcy; a dla pod 
oficerów rezerwy, zgłaszają­
cych się do służby zawodowej 
no uolywie 2 i wiecej lat od 
chwili zwolnienia do rezerwy 
— 3 miesiące.

Bliższych danych o podofi­
cerskiej służbie zawodowej u- 
dzielają dowódcy jednostek 
wojskowych oraz komendanci 
WKR. (PAP)

RYŻ... MIĘTOWY, CYTRYNOWY 
I MALINOWY

Już w najbliższym czasie ukażą 
się w sklepach nowe wyroby pro­
dukcji fabryk Zjednoczenia Prze­
mysłu Koncentratów Spożyw­
czych. Będzie to m. in. specjalnie 
preparowany ryż o smaku mięto­
wym, cytrynowym i malinowym 
Nowy artykuł pojawi się w sprze­
daży w opakowaniu po 150 gra­
mów, w cenie 5 zł.

KONKURS NA PRODUKCJĘ 
WYCISKACZY SOKOW

Zdając sobie sprawę z istnieją­
cej pod tym względem luki na 
rynku, Ministerstwo Handlu Wew 
nętrznego ogłosi wkrótce konkurs 
dla zakładów wytwórczych na 
produkcję wydajnego i taniego 
wyciskacza do soków owocowych 
i warzywnych. Jak ocenia MHW 
— rynek potrzebuje kilku tysię­
cy tego rodzaju urządzeń, zarów­
no małych — dla potrzeb domo­
wych, jak i większych — dla ce­
lów półprzemysłówych.

BIELIZNA I WYROBY DZIANE 
— Z IMPORTU

Już na początku przyszłego mie 
siąca ukażą się w sklepach różne­
go rodzaju wyroby dziane i bieliz­
na z importu. M. in. z Wietnamu 
i Jugosławii nadejdzie 1000O0 swe­
trów wełnianych damskich i mę­
skich. 1 milion sztuk bielizny 
damskiej i 750 000 sztuk bielizny 
męskiej otrzymamy z Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej. Z te­
go samego kraju nadejdzie około 
pól miliona sztuk bawełnianej bie 
lizny dziecięcej. Z Wietnamu i 
Chin nadejdzie około 1 miliona 
sztuk bielizny męskiej.

PRZED JABŁKOWYM 
REKORDEM

Wszystko wskazuje, że w tyin 
.roku padnie rekord zbioru jabłek 
równy znakomitym plonom z ro­
ku 1000. Przewiduje się, że dosta­
wy rynkowe tych owoców wynio­
są około 200 — 215 tys. ton jabłek 
I i II gatunku, a do przemysłu 
przetwórczego skierowanych zo­
stanie około 300 tys. ton. Należy 
oczekiwać, że przemysł przygotu­
je zwiększone ilości moszczu jabł­
kowego, który zostanie następnie 
wykorzystany do wyrobu bardzo 
popularnego na rynku owocu w 
płynie. Najniższe gatunki jabłek 
skierowane zostaną — w razie za­
istnienia odpowiedniej podaży — 
do przerobu gorzelnianego. (API)
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PONIEDZIAŁEK: 10 — film 
fabularny prod. radzieckiej „Kie 
rowc* mimo woli''; 17.50 — film 
z cyklu „Opowieści Dickensa"; 
18.15 — „Eureka"; 18.45 — kino 
krótkich filmów; 19.20 — „Urlo­
powe refleksje"; 20.30 — Teałr 
TV: „Szklana menażeria" Tenne- 
see Williamsa, powtórzenie z łe- 
lerecordingu.

WTOREK: 18 — filmy krófko- 
melrażowe; 18.25 — program 
pf.: „Poszukiwacze”; 19.20 — 
„Stałe miejsce zamieszkania bu­
dów", publicystyka; 20.20 — 
Polska Kronika Filmowa; 20.30 — 
film fabularny prod. meksykań­
skiej „Maria Candellaria".

ŚRODA: 10 — z cyklu „Dr 
Kildare": „Na wszystko przyj­
dzie czas"; 17.30 — Przygoda 
Kajtusia i filmy dla dzieci; 18.30 
— „Chwila wspomnień", rok 
1947, krótkomełrażowy film do­
kumentalny (powtórzenie); 19 — 
film z cyklu „Święty”: „Sztachet 
ny włamywacz"; 20.20 — Wszech 
nica TV _ „Mój pies”; 20.50 — 
występ Zespołu Estradowego 
Marynarki Wojennej, transmisja

z okrętu ORP „Burza”; 21.40 
„Glob" kwadrans o świecie; 
21.55 — z cyklu wybitni artyści 
polscy — występ pianisty Ry­
szarda Baksła.

CZWARTEK: 17.30 — transmi­
sja z Mińska o najmłodszym mie 
ście Białorusi; 18 — reportaż 
„Zabawa — sprawa poważna"; 
18.30 — kilka słów o programie 
TV; 18.45 — „Spotkanie z przy­
rodą; 19.20 — dyskusja o gospo 
darce; 20.20 — film fabularny 
prod. radzieckiej „Pięć dni i pięć 
nocy"; 22.10 — wieczór muzyki 
lekkiej — transmisja z Budapesz­
tu.

PIĄTEK: 17.40 — Wszechnica 
TV „Balneum znaczy kąpiel" — 
reportaż z Instytutu Balneoklima- 
tycznego w Poznaniu; 18.10 — 
film fabularny prod. radzieckiej 
„Pieśni Rosji"; 19.20 — program 
z cyklu „Zbliżenia"; 20.2Ó — 
„Iwanow”, dramat Antoniego 
Czechowa w reż. Jerzego Kali­
szewskiego — transmisja z Tea­
tru Rozmaitości w Warszawie.

SOBOTA: 10 — film fabular­
ny prod. amerykańskiej „Drzwi 
były zamknięte"; 18 — „Szyb­
ciej od myśli" — reportaż z In­
stytutu Cybernetyki w Kijowie; 
19 — film z cyklu „Wspomnienia 
o gwiazdach"; 19.30 — „Wioska

mała jak Płowce" — dokumen­
talny film polski; 20.20 — Kaba­
ret „Miks", a więc A. Janowska, 
B. Wrzesińska, Z. Merle, K. Ję­
drusik, Z. Leśniak, W. Pokora, 
B. Pawlik, T. Pluciński, J. Kobu- 
szewski i M. Załuski, ale w pro­
gramie powtórkowym (felere- 
cording) z 14. XI. ub. r.; 21.30 — 
„Album rumuńskich operetek" 
program rozrywkowy z Bukare­
sztu; 22.20 — film fabularny 
prod. amerykańskiej „Gentelman 
Jim".

NIEDZIELA: 15 — Niedzielna 
Biesiada z Poznania; 15.40 — 
filmy dla dzieci: 16.10 — histo­
ryczne gry i zabawy na koniach 
— transmisja z zamku Wazony 
w Budapeszcie; 17.10 — inaugu­
racja mistrzostw I ligi piłki noż­
nej: Gwardia Warszawa — Gór­
nik Zabrze; 17.55 — „Błękitne 
szlaki" — teleturniej; 18.40 
„Echo tygodnia"; 18.55 —
„Światowid" nr 84 z Poznania; 
19.30 — z cyklu „Spotkania z 
poetą" — Jerzy Harasymowicz; 
20.20 — „Chwila wspomnień", 
rok 1948, krótkomefraźowy film 
dokumentalny; 20.50 — „Spor­
towa niedziela" i/„Aktualności 
sportowe"; 21.30 — Festiwal 
Melodii Rejonu Morza Adriatyc 
kiego, transmisja ze Spliłu w 
Jugosławii.

POZNAŃSKA FABRYKA MASZYN ŻNIW­
NYCH — zatrudni zaraz:
— MASZYNISTĘ z uprawnieniami na loko- 

motywkę spalinową,
— MODELARZY w drzewie.
Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr — Poznań - 
Starołęka, ulica Pstrowskiego nr 1. K4915
SPÓŁDZIELNIA INWALIDÓW „POMOC
SZKOLNA” W POZNANIU, ulica Palacza 142 
zatrudni zaraz do pracy chałupniczej:

KRAWCOWE - INWALIDKI do szycia 
odzieży ochronnej i dziecięcej.

Osobiste zgłoszenia przyjmuje codziennie re­
ferat zatrudnienia od godz. 9—13. K4979
PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWNICTWA ROL­
NICZEGO W POZNANIU, ul. Dworska 1, za­
trudni natychmiast:

L TECHNIKA NORMOWANIA,
2. TECHNIKA BUD.,
3. INŻYNIERA BUD.,
4. EKONOMISTĘ do spraw finansowych,
5. MURARZY,
6. ROBOTNIKÓW,
7. KIEROWCÓW.

Wynagrodzenie wg układu zbiorowego pracy 
w budownictwie. Hotel i stołówka na miejscu.

K5016

Praca
Potrzebna opieka do dziec­
ka półtorarocznego na 
7—3 godzin od, września. 
Dobre warunki. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 29150g.
Uczeń piekarski z prowin­
cji — ukończone 18 lat, 
potrzebny. Termin nauki 
18 miesięcy. Spanie na 
miejscu. Kopielski, Poz- 
znań, ul. Starołęcka 58. 
_____________  286łlg 
Ucznia najchętniej pełno­
letniego w zawodzie ślu­
sarsko - tokarskim przyj­
mę. Warsztat, ul. Maga­
zynowa 11.__________28896g
Pomoc domową przyjmę. 
Mieszkanie zapewnione. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
2S009g.  
Pomoc domową — uczci­
wą na stałe lub docho­
dzącą przvimę od 15 bm. 
Poznań, Ściegiennego 61 
m. 7. 29109g 
Poszukuję samodzielnej 
gospodyni do dwóch osób. 
Engla 16 m. 23 . 29111g
Potrzebna opiekunka do 
trzyletniego dziecka w 
godzinach od 15.30—17.50 
najchętniej z okolicy O- 
siedla Warszawskiego. In­
formacje: Warszawska 77 
m. 15, w godz. od 17—19. 
_____________________29279g 
Retusz negatywów foto­
graficznych oddam w dom. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla, 
29039g.
Przyjmę pomoc domową 
dc dwojga dzieci — na 
stałe najchętniej z pro­
wincji. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
29649g._______ _______
Od dnia 15. IX. 1964 r. 
przyjmę pracę jako: 
młodszy zootechnik wzgl. 
brygadzista hodowlany. 
Ludwik Zielonacki, Paw- 
łówek, poczta Lwówek, 
pow. Nowy Tomyśl.

____________ 29064g
Krawcowa z krojem i szy­
ciem na konfekcję dzie­
cięcą potrzebna. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 29082g.
Potrzebna osoba do goto­
wania obiadów i do lżej­
szych prac domowych (na 
pół dnia). Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 29088g.
Przyjmę ucznia. Przedsię­
biorstwo Elektrotechnicz­
ne Radiowe. Poznań, Gło­
gowska 76. 29092g
Tapicer przyjmie napra­
wy tapczanów. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun-1 
waldzka 19 dla 29094g.
Przyjmę uczennice w za­
wodzie krawieckim. Poz­
nań, plac Asnyka 4 m. 1. 
_____________________2910ig 
Przyjmę pracownika. Źgło 
szenia: Warsztat Wulkani­
zacyjny, Poznań, ul. Dą­
browskiego 241._____ 291C0g
Fachowca do naprawy 
wałów korbowych moto­
cyklowych przyjmę. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 29155g.
Potrzebna pomoc domo­
wa do 2-letniego dziecka. 
Poznań, Winogrady 12 m. 
4, 29167g
Potrzebna osoba do od­
prowadzania dziecka do 
szkoły i ewentualnych 
prac domowych na 4 go­
dziny dziennie. Zgłosze­
nie: Skarbka nr 15 m. 1, 
2 razy dzwonić, godz. 16 
do 19. 29181g

Tańców towarzyskich wy 
uczą Adela Szczurkówna. 
Poznań, ,A1. Marcinkow­
skiego 2a, parter. 28266g
Kursy księgowości: pod­
stawowej (z maszynop’- 
saniem i obsługa maszyn 
biurowych), przemysło­
wej i handlowej — sta­
cjonarne i zaoczne (ko­
respondencyjne) — orga­
nizuje Oddział Poznań­
ski Stowarzyszenia Księ­
gowych. Informacje: Po- 
zr ań, ulica Marchlewskie­
go 1*6/150 (Wyższa Szko­
ła Ekonomiczna), pokój 
32, w godz. od 13-^17, oraz 
nisemne: Poznań 4, skrvt- 
ka pocztowa l|il^ K4852 
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ZARZĄD ZIELENI MIEJSKIEJ W POZNANIU 
przyjmie zaraz:
— TECHNIKA - MECHANIKA SAMOCHO­

DOWEGO — na staż pracy;
— KIEROWCÓW z II wzgl. III kat prawa 

jazdy — na samochody ciężarowe;
— KIEROWCÓW na ciągniki C-325;
— OPERATORÓW na ciągniki C-308;
— TECHNIKA - MECHANIKA SAMOCHO­

DOWEGO z 3-letnią praktyką.
Wynagrodzenie dla kierowców zgodnie z 
układem zbiorowym pracy ZZM — w 
transporcie zorganizowanym.

Zgłoszenia przyjmuje Sekcja Kadr ZZM — 
ul. Mielżyńskiego 23, pokój 10, III piętro.

________K4967
POZNAŃSKIE ZAKŁADY NAPRAWY SAMO­
CHODÓW zatrudnią:

1. GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO z wyzszym 
lub średnim wykształceniem i długolet­
nią praktyką oraz z dyplomem biegłego;

2. REWIDENTA do spraw kontroli we­
wnętrznej — wykształcenie wyższe lub 
średnie i kilkuletnia praktyka;

3. TECHNIKA - KOOPERANTA do działu 
zaopatrzenia materiałowego — uposaże­
nie zł 1.700 — wymagane wykształcenie 
średnie.

Bliższych informacji udziela i zgłoszenia przyj­
muje Sekcja Kadr, przy ul. Sikorskiego 12/13, 
od godz. 7—14. K4986

OGŁOSZENIA DROBNE
Matematyk i polonista z 
wieloletnim doświadcze­
niem, przygotowuje do 
egzaminów wstępnych i 
poprawkowych z matema­
tyki, języka: polskiego, ro­
syjskiego, francuskiego, 
niemieckiego według obce 
nych wymagań. Zgłosze­
nia: Poznań, Traugutta 32 
m. 21, od 31. VII. — 10. 
VIII. 1964 r„ godz. 20—21.

24848g
Zakład Doskonalenia Za­
wodowego, Ośrodek Szko­
lenia Kierowców w Po­
znaniu, organizuje stale 
kursy samochodowo - mo­
tocyklowe. Nowy kurs 
rozpoczyna się w dniu 10 
sierpnia 1964 r., o godzi­
nie 17 w gmachu Zakładu 
przy ul. Kościuszki 57.

K4933
Lekcji: matematyki, fizy­
ki, udziela student poli­
techniki. Zeylanda 3 m. 5.

29073g
Profesor liceum przygo­
towuje do egzaminów 
wstępnych i poprawko­
wych. Telefon 664-02.

28905g

Kupno
Kupię garaż blaszany. 
Telefon 834-93 lub oferty- 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 29080g.
Kupię tłocznię mimośro- 
dową 100-tonową lub za­
mienię na 50-tonową za 
dopłatą. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 29095g.

Wózki dziecięce poleca Le 
siński, Poznań, Żydowska
33, przy Starym Rynku.

__________________ 28517g
Sprzedam wycieloną kro­
wę z cielęciem lub zamie­
nię na dobrego konia. O- 
foornicka 181. 29142g
Sprzedam większą ilość 
kurek 10-tygodniowe. Te. 
lefon 99-85.29199g
Sprzedam nowoczesną 
spaccrówkę z budką i 
pokrowcem. Koziański — 
Żydowska 7 m. 1. 29055g
Pianino krzyżowe, płyta 
metalowa — sprzedam. 
Poznań, Zwierzyniecka 39 
m. 3.29161g
Wózek dziecięcy głęboki, 
biały , sprzedam. Mada- 
lińskiego 11 m. 9. 29158g
Sprzedam białą giętą spa- 
cerówkę, drewniane łó­
żeczko. Winogrady, Zago­
nowa 3 m. 3. 29168g
Wózek głęboki modny, ta­
nio sprzedam. Stanisława 
13a (Winiary). 29172g
Sprzedam piec kuchenny, 
wózek dziecięcy. Findera 
120 m. 12. 2918 7g
Tanio sprzedam stół, biur­
ko, bibliotekę i inne me­
ble. Przybyszewskiego 19 
m. 1. 29112®
Sprzedam wózek głęboki, 
dziecięcy, nowoczesny.
Poznań, Owsiana 15 m. 10. 

29145g

Samochody

Sprzedaż
Wózki dziecięce, wielki 
wybór oraz materace — 
wszelkie rozmiary poleca 
Brzozowska — Poznań 
Czerwonej Armii 10.
_________ _______ 25560g 
Maszynę d'o pisania oraz 
akwarium komplet tanio 
sprzedam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 29072g.
Kurki leghorny 9-tygod- 
niowe a 35,— zł sprzedam. 
Antoninek, Żumowińska 
45, Kowalska. 29071g
Sprzedam fortepian Ró- 
nisch numer 43630, dłu­
gość 180 cm (pełna kla­
wiatura, stan dobry), a- 
dres wskaże Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
29121g.
Lipy pokojowe wysokości 
2>/« m, sprzedam. Staro­
łęka, Równa 25. 29137g
Sprzedam złoty męski ze­
garek kieszonkowy marki 
„Glashutte”. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldzka 
19 dla 29293g.
Kurki 8-tygodniowe rasy 
New Hamshire w Witn 
Rock sprzedam. Poznań- 
Strzeszynek, Biskupińska 
10 . 29090g
Sprzedam przyczepę 5 ton, 
mało używana. Adres: 
Stachowiak, Górka 3, po­
czta Pamiątkowo, pow. 
Oborniki Wlkp. 29091g 
Lodówkę korzystnie sprze­
dam. Poznań, ul. Piekary 
16/17, Zakłady Chłodnicze. 

29099g
Sprzedam nową maszynę 
do szycia „Łucznik” — 
szafkową nożną. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 29103g.
Sprzedam łód^ żaglową 
„Motyl”. Sieroca 5/6 m. 3. 
____________________ 29167g 
Sprzedany każdą ilość siat­
ki parkanowej w różnych 
rozmiarach,' w cenie od 
14,— zł za 1 m!. Poznań- 
Szczepankowo, ulica Gle­
bowa 54 , wąrsztat. 29113® 
Witrynę stół okrągły, 
krzesła, tapczan, wysoki 
połysk, Sprzedam. Sza­
marzewskiego 37 m. 19a.

x \ 29193g

Samochód osobowy Wart­
burg oraz Warszawa po 
małym przebiegu sprze­
dam. Kaszyńska 7 m. 4. 
_______________ 28964g 
Sprzedam „Jawę” 250 ccm, 
4.000 zł, bardzo dobrą. Te­
lefon 512-51, Baranowski.

29234g
Sprzedam „Wartburg” 900 
ccm. Poznań, Przemysło­
wa 33, Warsztat samocho­
dowy. 29044g
Wartburg - Standard cena 
67.000 sprzedam. Łąkowa 
53, godz. 17—21. 28752g
„Wartburg” nowy ewen­
tualnie po małym przebie­
gu kupię. Oferty z poda­
niem ceny Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
29042g.
Sprzedam samochód „Tra­
bant” limuzyna — fa­
brycznie nowy. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun- 

1 waldzka 19 dla 29038g.
Sprzedam motocykl „MZ” 
— Parking, Czerwonej Ar­
min 29041g
Sprzedam spiesznie samo­
chód „Skodę” 1201, fur­
gon, garaż blaszany. Po­
znań, ul. Dąbrowskiego 
426, działka 48. 2905Tg
Sprzedam „Skodę” 1101. 
Poznań, Wojskowa 8 m. 5, 
od godz. 16. 29057g

Kupię samochód ,,Ifa” F-8 
lub F-9, zamienię na nowy 
motocykl „MZ-ES” 250/1 
lub sprzedam go. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 29068g.
„Jawa” 250 wewnętrznie 
i zewnętrznie jak nowa 
sprzedam. Szpakowski, 
23 Lutego 28 m. 9. 29075®
Sprzedam samochód „War­
szawę”. Poznań, Mostowa 
narożnik Bohaterów. 
____________________ 29085® 
Kupię samochód ciężaro­
wy, na ropę 4—5 ton. Ma­
rian Kiełpiński, Poznań, 
plac Asnyka 4 m. 2, tele- 
fon 454-50,29143g
Sprzedam „Jawę” 250 o- 
raz „Lambrettę” 150 Ld. 
Poznań, Staszica 14 m. 2.

29146g
Sprzedam motocykl marki 
„MZ” 350 BK, tanio Kor­
deckiego 59. 29124g

Sprzedam motocykl „Ja­
wa” 250 ccm, stan bardzo 
dobry. Poznań, ul. Kana­
łowa 11, właścicielka (ga­
raże). 29197g

LoKale

2’/* pokoju — razem 55 
m2, kuchnia, łazienka, ts- 
lefon, parter, samodziel­
ne, okolica Matejki — za­
mienię na podobne mniej 
sze. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 śła 
29184g.»
Pan pracujący poszukuje 
pilnie samodzielnego p >- 
koju. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
23971g,____________________ 
Rencistka poszukuje czę­
ściowo umeblowanego pó- 
koju. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
29129g.___________________  
Zamienię mieszkanie 2- 
pokojowe w Świnoujściu, 
nowe budownictwo ha 
podobne w Poznaniu. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka dla 19 
29134g.j 
Poszukuję pokoju z kuch 
nią, wyłączone, w cenie 
20 tys. zł, w miejscowości: 
Ostrów, Krotoszyn, Ka­
lisz, Pleszew. Adres wska­
że Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 13571£.
Pokoju dla studentki od 
1. 9. poszukuje L. Go- 
liński, Ostrów Wlkp., ul. 
Kościuszki 6, teł. 11-03.
____________________ 29048g
Zamienię mieszkanie ko­
lejowe Rokietnica, 3 po­
koje, ogród na mieszka­
nie w Poznaniu. Oferry 
Biuro Ogłoszeń, Grun- 
waldzka 19 dla 29078g.
Pan poszukuje pokoju 
jednoosobowego. Ofertjr 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 29ó7Śg.
Poszukuję garażu w Po­
znaniu na okres trżech 
miesięcy tel. 515-63 od 
godz. 16 lub Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 1S, 
dla 291Mg.
Poszukuję pokoju jedhó- 
osobowego — względnie 
wspólnego z uczennicą. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 29149g.
Młode małżeństwo człon­
kowie spółdzielni poszu­
kuje pokoju na okres 1,5 
roku, gwarancja wypro­
wadzenia się. Oferty Bi i- 
ro Ogłoszeń, Grunwaldz- 
ka 19 dla 29156g.______  
2 studentki 1—2 roku 
przyjmę na pokój. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 29159g.
Panienka pracująca, 
skromna poszukuje po­
koju może być wspólny. 
Oferty Biuro Ogłószćń, 
Grunwaldzka 19 dla 29169g.
Pokój, kuchnia, łazieftka, 
balkon, pierwsze piętro, 
nowe budownictwo —Dę­
biec zamienię na więk­
sze, również spółdzielcze. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 29164g.
Poszukuje mieszkania lun 
dam utrzymanie w za­
mian za mieszkanie. Moż­
liwie peryferie. Ofertjr 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 291Ś9g.
Młode, uczciwe, bezdziet­
ne małżeństwo poszukuje 
pokoju, najchętniej trasa 
Konin — Poznań. Warun­
ki do omówienia. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 29173g.
Poszukuję pokoju lub 
dwóch z kuchnią, wyłą­
czone w Poznaniu. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 29175g.
Poszukuję 2 pokoje i ku­
chnia w Puszczykówku — 
wyłączone. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 29185g.
Przyjmę dwóch panó 
względnie panie na po­
kój. Klichowski, Poznań, 
Boh. Westerplatte 59. — 
Górczyn. 29193g

KOZIOŁKACH” 
JUŻ JUTRO LOSOWANIE, 

K4882



Komunikaty

UWAGA!
Hodowcy owiec i kóz Poznanie!

WYDZIAŁ ROLNICTWA I LEŚNICTWA — 
PREZYDIUM DZIELNICOWEJ RADY NARO­
DOWEJ POZNAŃ - JEŻYCE I GRUNWALD

Inżynier weźmie w dzier­
żawę pokój z kuchnią — 
wyłączony, może być do 
remontu. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 29195g.

zawiadamia, że 
w dniu 18 sierpnia 1964 roku 

odbędą się 
PRZEGLĄDY TRYKÓW I CAPÓW

Zamienię pokój z kuch­
nią samodzielne na dwa 
pokoje z kuchnią, samc- 
dzielne. Dąbrowskiego 90 
m. 16, godz. 15—18. 28999m

Pracująca szuka pokoju 
również wspólnego. Wiś­
niewska, Poznań, ul. Jó-

w miejscowościach:
Targowica Winiary

zefa 7/8. 29006m

grodz.
Krzyżowniki, ul. Słupska 12 godz.

9.00
9.30

Ławica, ul. Złotowska 53 godz. 10.00
Fabianowo, ul. Kowalewicka 67 godz. 11.00

Do przeglądu zobowiązani są doprowadzić 
y/szyscy użytkownicy tryki i capy w wie­
ku 3 mieś, i starsze, które uprzednio należy 
zgłosić w poszczególnych Wydziałach Rolni­
ctwa i Leśnictwa względnie u miejscowych 
Prezesów Kółek Rolniczych.

Kto utrzymuje rozpłodnika nie uznanego 
wbrew przepisów ustawy z dnia 2 grudnia 1960 
roku o hodowli zwierząt gospodarskich (Dz. U. 
nr 54, poz. 310) podlega karze grzywny do

Zamienię komfortowe mie­
szkanie spółdzielcze Grun­
wald1 4 pokoje, 2 kuchnie, 
łazienka na 2-pokojowe 
komfortowe, samodzielne 
i 1—2 pokoi z kuchnią, 
spółdzielcze. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 29010g.

Pokój z kuchenką, ła-
centrum, samo-zienką, ________ ,

dzielne zamienię na duży
pokój z kuchnią, tylko 
samodzielne. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldz­
ka 19 dla 29013m.

4.500 zł.

ZAWIADAMIA

P O I KI A

POZNAŃSKIE 
PRZEDSIĘBIORSTWO 
HANDLU SPRZĘTEM 
ROLNICZYM
W POZNANIU

K4857

Samotna, pracująca i u- 
cząca się poszukuje po­
koju przy rodzinie w 
śródmieściu. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldz­
ka 19 dla 29031m.

WSZYSTKICH SWYCH KLIENTÓW, 
że w okresie od dnia 10. 8. do 9. 9. br.

Zamienię mieszkanie 2-po- 
kojowe z łazienką, II ptr. 
oficyna (Wilda), stare bu­
downictwo, na podobne 
lub większe, w nowym bu­
downictwie. Warunki do 
uzgodnienia. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldzka 
19 dla 29043m.

Przetargi
WOJEWÓDZKI ZWIĄZEK SPÓŁDZIELNI 
PRACY ZAKŁAD URZĄDZEŃ SOCJALNYCH 
I KO POZNAŃ, Stary, Rynek nr 73, ogłasza 
PRZETARG NIEOGRANICZONY na wykona­
nie 12 SZT. WARNIKÓW ELEKTRYCZNYCH 
30 LTR., Z PODGRZEWACZEM 2000 Wat 2^,0 
potrzebnych do zainstalowania w nowo budo­
wanym ośrodku sportowo - wypoczynkowym 
w Kiekrzu kolo Poznania.

Termin wykonania 15 września 1964 r.
Oferty należy nadsyłać do Zakładu Urzą­

dzeń Socjalnych i KO Poznań, Stary Rynek 73, 
gdzie również udzielane są szczegółowe in­
formacje. .

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 
15 sierpnia 1964 r., o godzinie 11 w Zakładzie 
Urządzeń Socjalnych, Poznań, Stary Rynek 73, 
III piętro.

W przetargu mogą wziąć udział przedsię­
biorstwa: państwowe, spółdzielcze jak i przed­
siębiorstwa i osoby prywatne.

Zastrzega się prawo wyboru oferenta lub 
unieważnienia przetargu, bez podania przy­
czyn. K4928

PRZEPROWADZA INWENTURĘ TOWARÓW 
W ODDZIALE W OSTROWIE WLKP., 
ulica Polna nr Ib

Naszych odbiorców z w. w. terenów 
prosimy o zaopatrywanie się w na­
szych Oddziałach:

POZNAŃ, ul. Katowicka 1, tel. 710-1*1
LESZNO, ul. Narutowicza 6b, tel. 21-07 S 
KONIN, ul. Poznańska 10, tel. 624.

Piękne frontowe mieszka­
nie dwupokojowe z bal­
konem, kuchnia, samo­
dzielna łazienka (Jeżyce 
centrum), zamienię na 2’/s- 
pc.kojowe. Peryferie wy­
kluczone. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 29294g.

pani pracująca poszukuje 
pokoju w Poznaniu. Zgło­
szenia kierować pod nr te-
lefonu 509-20.

OGtOSZENIA DROBNE
Dla uczennicy liceum po­
szukuję pokoiku lub 
wspólnego. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 29140m.

Sprzedam dom, zabudo­
wania gospodarcze, dwa 
ogrody — pow. pleszew-

29093m

Spółdzielnia Pracy 
Wyrobów Metalowych i Modelarskich 

w Poznaniu,
1 ulica Sw. Michała nr 40-46

ZAWIADAMIA O ZMIANIE 
NUMERÓW TELEFONICZNYCH

Dwie panienki poszukują 
pokoju od września. C- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
29046m.
Pokój, kuchnia, nowe, 
spółdzielcze, Łazarz za­
mienię na pokój z kuch­
nią lub samodzielną ka­
walerkę mogą być piece. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
29G50g.

ski, stacja
Mieszkanie wolne.

miejscu,
Wia-

domość: Agnieszka Gą- 
siorek, Poznań 11^ Czer­
nichowska 24 (Starołęka). 

28886g

Willa jednorodzinna, wy­
łączona, pięciopokojowa, 
łazienka, centralne ogrze­
wanie, zaraz wolna, o- 
g:ód, 330.000 zł; dom — 
dwa pokoje, kuchnia, ła­
zienka zaraz wolny, So- 
łacz, 180.000 zł; dom no­
wy, bliźniaczy, cztery po­
koje, kuchnia, łazienka, 
zaraz wolny, Puszczyko­
wo, 160.000 zł; dom, pięcio- 
nokojowy, kuchnia, zabu­
dowaniami, dwa hektary z 
łąką, blisko Poznani-, 
160.000 zł, sprzeda Nowak. 
Poznań. Wyspiańskiego 16.

29051g

Domek jednorodzinny, no­
wy, 3 pokoje, kuchnia, 
duży ogród owocowy, w 
Gnieźnie peryferie sprze­
dam. Dogodny dojazd au­
tobusem. Warunek: mie­
szkanie zastępcze pokój, 
kuchnia, wyłączone. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 29098g.

Zguby
Wieczorem 3 sierpnia zgu­
biono brązową aktówką z 
cenną zawartością dla wła­
ściciela. Uczciwego znalaz­
cę uprasza się o zwrot za 
wynagrodzeniem pod a- 
dresem: ul. Engla 19 m. 6, 
tel. 611-01 wen. 109. 29U8g

na 720-41 i 720-42
które obowiązują od dnia 15. VIII. 1964 r.

K4950

W dniu 5 sierpnia 1964 r. zmarł

Władysław Dymarski
B wieloletni, sumienny i koleżeński pracownik 

naszych zakładów.
Cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 8 bm., o go­

dzinie 10.30 na cmentarzu przy ul. Bluszczowej.
POZNAŃSKIE ZAKŁADY GRAFICZNE

W POZNANIU K5027

Dnia 6 sierpnia 1964 r. zmarła, opatrzona Sa­
kramentami św., po długich i ciężkich cierpie­
niach, śp.

Janina Korycka
z domu RYMKIEWICZ

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 10 bm., 
o godzinie 16 z kaplicy cmentarnej, przy ulicy 
Bluszczowej. ,

W ciężkim smutku pogrążone
CÓRKA Z RODZINĄ I PRZYJACIÓŁKI

29281g

Dnia 7 sierpnia 1964 r. zasnęła w Bogu, opa­
trzona Sakramentami św., nasza kochana i nie­
odżałowana, śp.

Nicefora Kortowicz 
emerytowana nauczycielka szkół handlowych 

w Poznaniu.
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 10 bm., 

’ o godzinie 14.15 z kaplicy cmentarnej na Juni- 
kowie.

Oddane 
KOLEŻANKI 

29313g

Po pracowitym życiu i ciężkich cierpieniach 
zmarła w dniu 6 sierpnia 1964 r„ moja droga 
żona, nasza najukochańsza matula, teściowa 
i babcia, przeżywszy lat 74, śp.

Łucja Wawrowska
ż domu PRZEWORSKA

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 10 bm., 
o godzinie 15.15 z kaplicy cmentarnej na Ju- 
nikowie.

O bolesnej stracie zawiadamiają strapieni
MĄŻ, CÓRKI, ZIĘCIOWIE I WNUKI

29272g

Grunwaldzka 19

Zamienię dwa pokoje, 
kuchnia, nowe budowni­
ctwo samodzielne z dozo-.'-

Sprzedam ctomek jedno­
rodzinny, komfortowy, 500 
m. od tramwaju, przy au­
to - trolejbusie, wraz z du­
żymi lokalami warsztato­
wymi. Całość wyłączona i 
wolna. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
28689g. ____

Sprzedam dom Grodzi­
sku Wlkp., Kolejowa 5, 
zgłoszenia: Wolsztyn (Dru-
karnia). 13575p

stwem 
bez <

na równorzędne
dozorstwa.

Biuro Ogłoszeń,
Oferf y 
Grun-

waldzka 19 dla 29077g.

Kawaler spokojny bez na­
łogów poszukuje pokoju

Spiesznie kupię działkę 
budowlaną w Poznaniu 
lub niewykończoną willę. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
29122g. _________ ______

Dom w Jarocinie i dom 
w Nowym Mieście z wol­
nym mieszkaniem tanio 
sprzedam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 13572p.

w śródmieściu. 
Biuro Ogłoszeń,

Oferty 
Grun-

waldzka 19 dla 29139m.

W poniedziałek, 10 
sierpnia 1964 r., w pier­
wszą bolesną rocznicę 
śmierci, o godz. 7 od­
prawiona zostanie 
Msza św. żałobna w 
kościele przy Rynku 
Wildeckłm za duszę 
śp.

Witolda 
Kardasza 

mojego drogiego męża 
i naszego ukochanego 
ojca.

O tym życzliwych 
pamięci Zmarłego za­
wiadamia

ŻONA Z DZIEĆMI
I RODZINĄ

28331g

Zgubiono prawo jazdy 
kat. III nr A 0127/60, Bog­
dan Chwiałkowski, Gniez-
no, 22 Lipca 9. 13569p
Zagubiono kartę rejestra­
cyjną motocykla nr PH 
2213, Janusz Felberg, Po- 
pówko, pow. Oborniki.

13573p

Przystąpię do wspólnej 
budowy tfomu dwurodzin­
nego lub bliźniaczego. 
Posiadam działkę z pra­
wem budowy, blisko tram­
waju. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
29133g.

Sprzedam działkę na 
Grunwaldzie, blisko tram­
waju z prawem budowy. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
29132g.

Dnia 5 sierpnia 1964 r. 
po długich i ciężkich 
cierpieniach, zasnął w 
Bogu, opatrzony Sa­
kramentami św., mój 
kochany mąż, ojciec, 
teść, szwagier, wujek 
i dziadek, śp.

lózef Błocki
Pogrzeb odbędzie się 

w sobotę, dnia 8 bm., 
o godz. 16.30 na cmen­
tarzu w Puszczykowie.

Pogrążona
RODZINA

29310g

W dniu 28 czerwca 1964 r. zmarł w szpitalu 
w Zielonej Górze, przeżywszy lat 69, śp.

Witold Marian Łabujewski
LEKARZ MEDYCYNY

Msza św. żałobna za spokój duszy odbędzie 
się w dniu 20 sierpnia br., o godzinie 8.15 w ko­
ściele pod wezwaniem Najśw. Zbawiciela w Po­
znaniu, ul. Fredry.

O tym powiadamia przyjaciół i znajomych
ŻONA, MARIA ŁABUJEWSKA

' Poznań, Rybak! 19 m. 19. 29255g

Dnia 7 sierpnia 1964 r. zmarł w wieku lat 80, 
po krótkich, lecz ciężkich cierpieniach, opa­
rzony Sakramentami św., mój najdroższy mąż, 
brat, szwagier i wujek, śp.

Mieczysław Bronisław
Wamberski

MISTRZ RZEŻNICKI I KUCHARSKI
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 10 bm., 

o godzinie 15.45 z kaplicy cmentarnej na Ju- 
nikowie.

W głębokim smutku pogrążona
ŻONA Z RODZINĄ

Poznań, ul. Arciszewskiego 5 m. 6. K5028

Poszukuję dwa pokoje z 
z kuchnią lu.b połowę da­
niu (wyłączone). Tel. 539-05 
lub oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dna 
29035g.

Sprzedam okazyjnie par­
cele zadrzewioną i opłcto- 
waną w Poznaniu - Mini- 
kowie. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 29076g.

Sprzedam dom dwuro­
dzinny wolny wyłączony 
w Luboniu. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 29189g.

Plac 3.000—5.000 m1 kupię 
do 15 km od Poznania 
mogą być nieużytki. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 29131g.

Sprzedam parcelę zadrze­
wioną, uzbrojona, z zabu­
dowaniem gospodarskim, 
przy ulicy Dąbrowskiego. 
Adres wskaże Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
29069g.

Sprzedam dom jednoro­
dzinny 3 pokoje, kuchnia, 
centralne ogrzewanie.
Piątkowska 72 — Winiary. 

.  29U6g

Sprzedam posiadłość w 
now. kościańskim, cena 35 
tys. zł. Informacje: Ro­
gal, Luboń 4, ul. Łąko- 
v/a 15- 29105g

Zgubiono świadectwo II 
klasy PLAH I stopnia w 
Poznaniu na nazwisko ła­

29132gnina Manes.

Wypożyczam porcelanę, 
nakrycia stołowe na za­
bawy, uroczystości. Poz­
nań. Żydowska 33. 28516g
Chromowanie, niklowanie, 
mosiądzowanie oraz prace 
kielichowe — poleca za­
kład Galwanizatorski, Po­
znań, Kasztelańska 44.

28796g
Bieżnikuję opony 0*0 „Sy­
reny”, „Skody”, „Wart­
burga”, „Moskwicza” i 
„Warszawy” w ciągu 24 
godz. Wulkanizacja — 
Poznań, Dąbrowskiego
241, tel. 652-17. 28918g

Matrymonialne

Panna dobrego charakte­
ru posiadająca większą 
gotówkę poślubi kawalera 
do lat 38. Oferty z foto­
grafią Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
29056g. ____________
Kawaler z wykształce­
niem średnim, sytuowany 
pozna pannę przystojno, 
posiadającą nieruchomo-.ć 
lub większą gotówkę, do 
lat 27. Cel matrymonial­
ny. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
29058g.

dyrektorowi

mgr. inż. A. Lisiewiczowi
SERDECZNE

z

Rada Zakładowa

WYRAZY WSPÓŁCZUCIA 
powodu zgonu

OJCA 
składają

Pracownicy
J?BIORSTWA przetwórczego 

PRZEMYSŁU PASZOWEGO „BACUTIL”
W POZNANIU

K4970

Profesorom Technikum Mechanicznego, Kole­
gom Szkolnym, Koleżankom, Zakładom Spół­
dzielni Inwalidów im. Gen. K. Świerczewskiego, 
Krewnym, Znajomym, Lokatorom i Wszystkim, 
którzy oddali ostatnią przysługę, śp.

Aleksemu Miotły Morawskiemu
SERDECZNE PODZIĘKOWANIE 

składają
RODZICE

Poznań, Chłapowskiego 3 m. 3. 29i44g
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DYREKCJA BUDOWY OSIEDLI ROBOTNI­
CZYCH POZNAŃ - MIASTO W POZNANIU, 
ogłasza PRZETARG NIEOGRANICZONY ną 
wykonanie ROBÓT KONSERWACYJNO-RE­
MONTOWYCH w zakresie prac instalacyjnych 
c. o. '

Termin wykonania robót do dnia 10 paź­
dziernika 1964 r.

W przetargu mogą wziąć udział przedsię­
biorstwa: państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Informacje i ślepe kosztorysy uzyskać można 
w DBOR Poznań-Miasto, Plac Młodej Gwardii 
nr 6, pokój nr 27.

Oferty składać należy do dnia 15 sierp­
nia 1964 r.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi dnia 18 
sierpnia 1964 r., o godzinie 10.

Zastrzega się prawo swobodnego wyboru 
oferenta.

Jako termin złożenia ofert prosimy przyjąć 
okres 5 dni od daty zamieszczenia ogłoszenia, 
natomiast jako termin komisyjnego otwarcia 
ofert okres 2 dni od daty terminu złożenia-
ofert. K4962
ZAKŁADY JAJCZ AR SKO - DROBIARSKIE 
W POZNANIU, ulica Starołęcka 57, ogłaszają 
PRZETARG na wykonanie następujących ro­
bót (po raz 4):

WYKONANIE INSTALACJI WODNO­
KANALIZACYJNEJ w Zakładach Jajcz. - 
Drob. Ferma Drobiu Gronowo k. Leszna —- 
termin wykonania w. w. robót ustala się: 
rozpoczęcie dnia 15 sierpnia 1964 roku —
zakończenie 30 listopada

Ze względu na pilność 
otwarcie przetargu nastąpi 
ukazania się ogłoszenia.

1964 roku, 
wykonania prac 
5 dnia od daty

Otwarcie przetargu nastąpi w Dyrekcji Za­
kładów Jajcz. - Drób. Poznań, ul. Starołęcka 57.

Wszelkich informacji udzieli Dział Gł. Me­
chanika w Poznaniu, ul. Starołęcka 57, tele­
fon 710-86-7.

Dokumentacja wraz z kosztorysami do wglą­
du jak wyżej.

Oferty należy składać w Dziale Gł. Mecha­
nika Zakład:w Jajcz. - Drób. Poznań, ul. Staro­
łęcka 57.

Zastrzegamy sobie prawo unieważnienia 
przetargu w całości lub częściowo oraz wy­
bór dowolnego oferenta.

W przetargu mogą brać udział przedsiębior­
stwa: państwowe, spółdzielcze i prywatne.

K5025
OBWODOWY URZĄD POCZTOWO-TELEKO­
MUNIKACYJNY POZNAŃ 1, ul. 23 Lutego 28, 
ogłasza PRZETARG na ZWÓZKĘ 320 TON 
KOKSU I 50 TON WĘGLA KAMIENNEGO.

Rozwózka koksu do budynków mieszkal­
nych przy ul. Głogowskiej 150—154a i Sokoła 
47—53, węgla do urzędów pocztowych na te­
renie Poznania.

Bliższych informacji udzieli Dział Adm.- 
Gosp. w siedzibie urzędu, II piętro, pokój 11.

Oferty należy składać w zalakowanych ko­
pertach.

Otwarcie kopert nastąpi w 7 dni po uka­
zaniu się niniejszego ogłoszenia.

W przetargu mogą wziąć udział przedsię­
biorstwa: państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Zastrzega się wybór dowolnego oferenta.
.  K5026

CENTRALA HANDLU ZAGRANICZNEGO 
„PRODIMEX”, ODDZIAŁ W POZNANIU, ul. 
Marchlewskiego 108, ogłasza PRZETARG na 
sprzedaż ZDEMONTOWANEGO GARAŻU, typu 
„Pegaz” (byłego eksponatu targowego).

Bliższe informacje w biurze Oddziału, przy 
ul. Marchlewskiego 108, I piętro, tel. 525-35.

Oferty należy składać w zalakowanych ko­
pertach do dnia 25 sierpnia w biurze Oddziału.

, K5004
Dnia 6 sierpnia 1964 r. 

zmarł w wieku 54 lat, 
ŚP‘ ANTONI 

WOJTKOWIAK 
W Zmarłym tracimy 

długoletniego, ofiarne­
go pracownika, uczyn­
nego i serdecznego 
kolegę.

Pogrzeb odbędzie się 
w sobotę, 8 bm., o go­
dzinie 12 z kaplicy 
cmentarnej na Juni- 
kowie.

Dyrekcja 
Rada Zakładowa 
Współpracownicy 
POZNAŃSKICH 

ZAKŁADÓW 
DRZEWNYCH P. T.

29288g

Duchowieństwu, Dy­
rekcji, Radzie Zakła­
dowej, Współpracow­
nikom Poznańskich 
Zakładów Piwowarskc- 
Słodowniczych w Po­
znaniu i Kobylempolu, 
Krewnym i Znajomym, 
którzy okazali współ­
czucie złożyli .wieńce 
i kwiaty oraz wzięli 
udział w pogrzebie 
najdroższego męża, śp.

FRANCISZKA 
MAJCHRZAKA 

składa 
serdeczne 

podziękowanie 
ŻONA 

_ ______ 29220g

ZTełewizii
P°LSKLE RADI° informuje, że w sobotę pro- 

kerów.nadaWany będzie we^ług zapowiedzi spi-

TELEWIZJA: io Film fab. prod. radź. „Przed 
nami zakręt” od 1. 12 (W-wa); 17.40 Koncert 
Dr^^KBd^ W??dy Wiłkomirskiej (W-wa); 18.30 

~ f,lm; 1920 filxny krótkometrażowe 
FBm>!f»i Dobranoc (W-wa); 20 Dziennik, 
Film fab. prod. polsk. „Trzy kobiety”.

Telewizja zastrzega sobie prawo zmian.

20.30



Wiercenie studni 
- 15 dni

Nie tylko Wielkopolska, ale 
również województwa szcze­
cińskie i koszalińskie korzy­
stają z usług Przedsiębiorstwa 
Hydrogeologicznego w Pozna­
niu. Powstało ono w 1961 roku 
i rozszerzyło w minionych la­
tach zakres wykonywanych ro 
bót dwukrotnie.

Do zakresu działalności 
przedsiębiorstwa należy spo­
rządzanie projektów i doku- 
mentacji, wiercenie studzien 
oraz wykonywanie robót geo­
logiczno-inżynierskich. Poza
swą zasadniczą 
przedsiębiorstwo 
prace na bazach 
nergetycznych, a

działalnością 
rozwinęło 

paliwowo-e- 
więc w no-

wo projektowanych kopalniach 
węgla brunatnego w Bełcha­
towie, Koninie, Jóźwinie i w 
Mostach oraz w Gubinie i Leg 
nicy.

Do pozytywnych' osiągnięć 
przedsiębiorstwa zaliczyć na­
leży zmniejszenie liczby wy­
padków przy wierceniu otwo­
rów i na zapleczu, rozszerze­
nie specjalistycznego szkole­
nia w dziedzinie wiertnictwa 
i geologii oraz zastosowanie 
nowych radzieckich urządzeń 
obrotowych, dzięki którym 
skraca się np. czas wiercenia 
150 metrowej studni z 4 mie­
sięcy do 15 dni.

Na uwagę zasługuje również 
szerokie stosowanie filtrów 
ceramicznych, eliminujących 
metale kolorowe, szerokie sto­
sowanie „wozów Drzymały” w 
miejsce budowy prowizorycz- 
nycłi pomieszczeń, wprowadzę 
nie przenośnych magazynów 
metalowych i wielu innych u- 
sprawnień.

W podobnie szybkim tempie 
ma rozwijać się Przedsiębior­
stwo Hydrogeologiczne w na­
stępnych latach. Rozszerzy 
ono w przyszłej 5-latce zakres 
robót dwukrotnie. (1)

telefon y
Karetka Pogotowia Ratunkowe­

go musiała wczoraj interweniować 
na ul. Masztalarskiej, gdzie 19- 
letni J. Sz. stracił przytomność, 
na skutek spożycia większej ilo­
ści alkoholu etylowego. W cięż­
kim stanie przewieziony został do 
szpitala.

Niezbyt szczęśliwie skończyła 
się zabawa na huśtawce dla • 13- 
letniego chłopca z ul. Chociszew­
skiego. Uderzony ciężką ławą w 
głowę, przewieziony został do szpi 
tala. ’ ' ’ '

Masowe badania rentgenowskie
Wioślarskie ME

Początek akcji we wrześniu

/Atwarty pod koniec ubiegłego roku Ośrodek do Walki 
z Gruźlicą mieszczący się przy ul. Szamarzewskiego, 

pracuje na pełnych obrotach. Zakończono tu już wszystkie 
prace łącznie z urządzeniem parku otaczającym budynki.
Obecnie Ośrodek przygoto­

wuje się do wielkiej, obejmu­
jącej swoim zasięgiem całe 
miasto, akcji prześwietleń rent 
genowskich. Instytut Gruźli­
czy Ministerstwa Zdrowia i 
Opieki Społecznej wydał zale­
cenia do wszystkich władz 
miejskich, aby w miarę możli­
wości i posiadanych środków 
przeprowadzić masowe prze­
świetlenia rentgenowskie. Cho 
dzi głównie o to, aby procent 
zgłaszających się, przekraczał 
98. Niższa liczba nie gwaran­
tuje wykrycia wszystkich og­
nisk gruźliczych.

W maju br. Prezydium Ra­
dy Narodowej Poznania podję 
ło uchwałę zobowiązującą

Dla usprawnienia 
przebudowy 

ni. Grunwaldzkiej
Przebudowa ulicy Grun­

waldzkiej wchodzi w decydu­
jącą fazę. Najbliższe tygodnie 
zadecydują, czy jeszcze w tym 
roku uda się zakończyć wszy­
stkie planowane roboty, a 
więc położyć nowe tory tram 
wajowe na odcinku od ul. 
Przybyszewskiego do ul. Ju­
gosłowiańskiej oraz zbudować 
prawe pasmo jezdni. Jeżeli 
wyłoniłyby się kłopoty, wte­
dy część robót trzeba będzie 
dokończyć ha wiosnę 1965 ro­
ku, co skomplikuje sprawę, 
gdyż przedsiębiorstwa zajmu­
jące się przebudową ul. Grun 
waldzkiej mają już inne pla­
ny na rok przyszły.

W związku z obecną sytu­
acją główny inwestor Zarząd 
Dróg i Mostów postanowił 
zwoływać co środę specjalne 
konferencje na placu budowy 
z przedstawicielami wykonaw 
ców: Przedsiębiorstwa Robót 
Kolejowych nr 10, Miejskie­
go Przedsiębiorstwa Komuni­
kacyjnego, Miejskiego Przed­
siębiorstwa Robót Drogowych 
oraz Miejskiego Przedsiębior­
stwa Robót Kanalizacyjnych 
i Instalacyjnych. Na takich 
spotkaniach będzie się oma­
wiało postępy robót w stosun 
ku do ustalonego planu oraz 
na bieżąco usuwało wszelkie 
przeszkody. (st)

ZSP czeka na zgłaszanie kwater

Wolne pokoje - studentom
T^oznań, jako poważny ośrodek naukowy, siedziba 8 wyż- 
A szych uczelni przyciąga co roku nowe setki młodzieży 

chcącej rozpocząć wyższe studia. Równocześnie jednak po­
większa się deficyt miejsc w Domach Akademickich. 
W tym roku będzie ich brakować około 2.000.

służbę zdrowia naszego mia­
sta do przeprowadzenia maso­
wych badań rentgenowskich. 
W akcji tej, która trwać bę­
dzie od września do pierw­
szych miesięcy przyszłego ro­
ku, mają być przebadani wszy 
scy stali mieszkańcy Pozna­
nia w wieku od lat 15. Mło­
dzież i dzieci poniżej tej gra­
nicy wieku jest systematycz­
nie badana w ramach kontro-' 
li. szkolnych.

Już w najbliższym czasie 
pracownicy służby zdrowia bę 
da przy pomocy Biur Ewiden­
cji poszczególnych dzielnic 
sporządzać listy i wypisywać 
wezwania. Mieszkańcy blo­
ków, rejonów i ulic kolejno 
wzyWani będą do punktów 
prześwietleń osobnych dla 
każdej dzielnicy. W stosunku 
do opieszałych i opornych, wy­
ciągane będą surowe konse­
kwencje.

Już od kilku tygodni trwa­
ją przygotowania do akcji. 
Nad sprawnym działaniem a- 
paratury w Ośrodku na Sza­
marzewskiego, gdzie prześwie 
tlani będą mieszkańcy Jeżyc i 
w Przychodni przy ul. Grun­
waldzkiej 98, przeznaczonej na 
badania dzielnicy Grunwald, 
czuwać będą specjalne ekipy 
Biura Rentgenowskiego. Zao­
patrzone ono zostało w części 
zamienne i lampy, tak aby w 
razie jakiejkolwiek awarii, na 
tychmiast przystąpić do na-' 
prawy sprzętu. Wydział Zdro­
wia Prezydium RN Poznania 
wyegzekwował na ten cel 
250 000 zł.

Badania za pomocą aparatu­
ry małoobrazkowej są nie­
zwykle dokładne. Rysują one 
wszystkie szczegóły, jeżeli cho 
dzi o obraz radiologiczny klat­
ki piersiowej. Za ich pomocą 
wykrywane będą nie tylko o- 
soby chore na gruźlicę, ale 
także takie, które posiadają 
wczesne stany rakowe i inne 
choroby płuc. Codziennie je­
den punkt przebada około 400 
osób. Wyniki odczytywane bę­
dą przez dwóch lekarzy, pra­
cujących niezależnie od siebie. 
W razie jakiejkolwiek różnicy 
zdań, pacjent wezwany zosta­
nie jeszcze raz, do ponownego 
prześwietlenia.

Tego rodzaju badania prze­
prowadziły już Wrocław i 
Łódź. W stolicy Dolnego Śląs­
ka pokuszono się o ciekawy 
eksperyment: przebadano je­
dną dzielnicę dwukrotnie w 
odstępie półtorarocznym. Ze­
stawienie wyników obu badań 
wykazało, że liczba chorych na 
gruźlicę — nienotowanych w

kartotekach zmniejszyła
się znacznie po pierwszym ra­
zie. Wykryto także kilkanaście 
przypadków wczesnych sta­
nów rakowych, które zostały 
dzięki temu zlikwidowane bez 
jakichkolwiek następstw.

Poznański Ośrodek do Wal­
ki z Gruźlicą dysponuje nowo­
czesną aparaturą. Jest w nią 
również zaopatrzona pracow­
nia cytologiczna, pozwalająca 
rozstrzygnąć definitywnie, czy 
dany pacjent ma raka czy też 
nie. (st)

■ Jak nas poinformowano, z 
okazji obchodów XX-lecia Polski 
Ludowej, a zarazem X-lecia ist­
nienia Instytutu Gospodarki Ko­
munalnej, Krzyżem Kawalerskim 
Orderu Odrodzenia Polski od­
znaczony został kierownik zakła­
du badawczego Instytutu w Po­
znaniu — doc. dr Stanisław Ko­
łaczkowski. Odznaczenie przyzna, 
ła Rada Państwa za zasługi w 
zakresie zorganizowania, rozbu­
dowy i kierowania Zakładem, (c)

■ Mamy pretensje do kierow­
nictwa reprezentacyjnego hotelu 
„Merkury”. Mimo, że już od po­
czątków czerwca br. czynna jest 
m. in. kawiarnia na antresoli, 
szatnia tego lokalu wydaj e goś­
ciom numerki do garderoby dru­
kowane na cienkiej tekturce. 
Ani to ładne, ani praktyczne. 
Dziwić się wypada, że przy tak 
doskonałym wyposażeniu hotelu 
i jego zaplecza nie zadbano o 
należyte, metalowe znaczki dla 
szatni, (kp)

g Więcej niż rok temu pisaliś­
my o potrzebie przebudowy głów­
nego wejścia do restauracji 
„Adria”, które czyni wrażenie 
wchodu do... szaletu. Wówczas 
dyrekcja PZG „Syrena” zapewni­
ła nas, że planuje się taką prze­
budowę i że zostanie ona nie­
zwłocznie wykonana. Od tego cza­
su minęły jedne i drugie MTP, 
zbliżając się już XIV Targi Krajo­
we, a przy wejściu do „Adrii” 
niczego nie zmieniono, (c)

g Mamy- już reprezentacyjną 
szosę do lotniska cywilnego. Ale 
cóż z tego, skoro wieczorami nie 
pali się tutaj co najmniej jedna 
trzech Istniejących lamp jarzenio­
wych; W innym' punkcie miasta — 
tuż przed gmachem WSR-u przy 
ul. Dąbrowskiego, od szeregu 
miesięcy nieprzerwanie mruga 
wieczorami jedna z lamp, w któ­
rej są uszkodzone jarzeniówki.

W obu przypadkach chodzi chy­
ba o niedbalstwo konserwatorów 
naszego miejskiego oświetlenia.

(e)

Cztery osady w finale
W finałach wioślarskich mistrzostw Europy, które odby­

wają się w Amsterdamie, walczyć będą 4 polskie osady: je­
dynka, dwójka ze sternikiem, czwórka ze sternikiem oraz
ósemka.
Nasi reprezentanci miejsca 

w finałach zapewnili sobie w 
piątkowych repasażach. Jedy­
nie piąta nasza osada, czwór­
ka bez sternika, została wyeli­
minowana. Nasz skifista Ku­
biak zwyciężył w pierwszym 
repasażu w czasie 7.10,75. Wy­
przedził on Schmidta (CSRS) 
i Barry'ego (Wielka Brytania). 
W finale, oprócz zwycięzców 
repasaży Graena (Holandia) i 
Watkinsona (Nowa Zelandia), 
walczyć będą: Iwanow (ZSRR), 
Kóttmann (Szwajcaria) oraz 
Don Spero (USA), którzy za­
jęli pierwsze miejsca w elimi­
nacjach.

Nasza dwójka ze sternikiem: 
Naskręcki—Siejkowski, St. Ko 
zera startowała w trzecim re­
pasażu. Polacy zajęli pierwsze 
miejsca w czasie 7138,00 przed 
Bułgarią i Grecją. W pierw­
szym repasażu zwyciężyła Ho­
landia, a w drugim Dania. W 
finałowym biegu, oprócz zwy­
cięzców repasaży, spotkają się 
osady: ZSRR, Austrii i Nie­
miec.

W trzecim repasażu walczy­
ła również polska czwórka ze 
sternikiem. Nasi wioślarze za­
jęli pierwsze miejsce — 6.30,33

Zieliński 
nadal liderem

VIII etap Wyścigu Dookoła Pol­
ski, który w piątek prowadził ze 
Słupska do Szczecinka i miał 140 
km długości, był etapem ucieczek 
i pościgów, już niemal od same­
go startu. Najpierw uformowała 
się 12-osobowa czołówka z wice- 
lidęrem wyścigu, Kozłowskim. Na 
25 km od startu miała ona pra­
wie 1 min. przewagi nad grupą 
z liderem Zielińskim. Niedługo 
po zlikwidowaniu tej ucieczki, na 
czoło wysunęła się para: Kazi­
mierz Gazda — Pokorny. Po 30 
km (na 80 km od startu), dogoni­
ło ją 6 kolarzy: Surmiński, Ma­
tuszewski, Pawłowski, Szumla- 
kowski oraz Holendrzy: Van Breu 
gel i Brink. Na 30 km przed metą, 
8-osobowa teraz czołówka miała 
1,5 min. przewagi nad pościgową 
czwórką (Kosela, Kegel, Mikołaj­
czyk i Mikołajewski), ta zaś z ko-
lei 2 min.
ną grupą.

Ucieczka 
skim udała

przewagi nad następ-

czołówki z Surmiń- 
się, natomiast grupka

przed Holandią, Austrią i 
Szwajcarią. Z pozostałych 
dwóch repasaży miejsca w fi­
nale zapewniły sobie osady 
Danii oraz Norwegii. W czwar 
tek do finału zakwalifikowały 
sie osady: ZSRR, Niemiec i 
Włoch.

W finale znalazła się rów­
nież nasza ósemka. W jedynym 
piątkowym repasażu Polacy 
zajęli drugie miejsce w cza­
sie — 5.59,97 za Jugosławią —- 
5.56,73. Trzecie miejsce zajęła 
Holandia przed Włochami. Te 
cztery osady zakwalifikowały 
się do finału, gdzie wcześniej 
miejsca zapewniły sobie ósem­
ki: ZSRR i Niemiec.

Hokeiści Japonii 
w Poznaniu

Po 14-godzinnym locie, przybyła 
z Tokio do Poznania japońska re­
prezentacja hokeja na trawie — 
która rozegra dziś o godz. 18.30 
na Stadionie im. 22 Lipca spotka­
nie międzypaństwowe z pierwszą 
reprezentacją Polski.

Japończycy rozegrali przed wy­
stępem w stolicy Wielkopolski —, 
dwa mecze w Danii z reprezen­
tacją tego kraju. Pierwszy mecz 
zakończył się wynikiem remiso­
wym 1:1, a w drugim zwyciężyli 
Japończycy 3:0.

Reprezentacja Japonii wystąpi 
w swym najsilniejszym, przez 
nas awizowanym składzie. W na­
szym zespole, w pierwszym po­
jedynku na Stadionie im. 22 Lip­
ca, reprezentacja wystąpi w na­
stępującym składzie: w bramce 
— Górny, w obronie — C. Kubiak 
i Wł. Śmigielski, w pomocy — R.
Micał, J. Czajka i Wrona, w 
ku — Cichocki, Powałowski, 
ja, Różański i Nowaczyk.

Ekipa japońska została w

ata-
Zia-

pią-

Wobec poważnego zgęszcze- 
nia, w wielu domach na 1 
studenta przypada niewiele 
ponad 3 m kw. powierzchni 
mieszkalnej. Sporo studentów 
spoza Poznania nie może więc 
znaleźć w akademikach miej­
sca. Niewątpliwie najgorsza 
sytuacja panuje w Domach 
Akademii Medycznej i UAM. 
Dlatego też jeśli w budynkach 
innych uczelni znajduje się 
trochę wolnych miejsc, to na­
tychmiast przerzuca się tam 
studentów nie zwracając u- 
wagi do jakiej uczelni uczęsz­
czają. Dotyczy to także słu­
chaczy Wyższej Szkoły Sztuk 
Plastycznych i Państwowej 
Wyższej Szkoły Muzycznej.

Zrzeszenie Studentów Pol­
skich już od dwóch lat pro­
wadzi „akcję kwater prywat­
nych”. Polega ona na tym, 
że mieszkańcy Poznania, dys­
ponujący nadmetrażem, zgła­
szają wolne pokoje dla jed­
nej, dwóch lub trzech osób w 
Radzie Okręgowej ZSP, któ­
ra następnie wysyła tam ewen 
tualnych kandydatów. Tego 
rodzaju umowa jest bardzo 
korzystna dla obu stron. Na 
podstawie specjalnych uchwał 
(Pismo Okólne nr 27 Ministra 
Gospodarki Komunalnej nr 
PGL-A780/62, dnia 5. IX. 
1962 r. i Instrukcja Wydziału 
do Spraw Lokalowych Prezy­
dium Rady Narodowej Pozna­
nia z listopada ub. roku) wy­
działy spraw lokalowych nie 
mają prawa dokwaterowywa-' 
nia w takich izbach innych 
osób.

W związku z ropoczynają- 
cym się rokiem szkolnym 
Zrzeszenie Studentów Pols-

kańców Poznania, dysponują­
cych wolnymi pokojami, aby 
zgłaszali je na kwatery dla 
studentów. Zgłoszenia przyj­
mowane są w poniedziałki, 
wtorki, środy i soboty w go­
dzinach od 10 do 12 w Radzie 
Okręgowej ŻSP ul. Żydow­
ska 35 (narożnik Starego Ryn­
ku i ul. Wielkiej).

W tym roku ZSP czyni 
starania o zmianę systemu za­
twierdzania kwater dla stu­
dentów. Dotychczas robiły to 
dwie instancje. Prezydium 
RN i Prezydia DRN. Trwało 
to czasami długie tygodnie, a 
chodzi o to, by Wydział Spraw 
Lokalowych Prezydium RN 
Poznania wyraził zgodę i 
przekazał swe uprawnienia 
wydziałom dzielnicowym. U- 
łatwi to pracę i wyeliminuje 
niemiłe niespodzianki. Zdarza 
się bowiem, że student miesz­
kający już od kilku czy kil­
kunastu dni w danej kwate­
rze dowiaduje się, iż musi 
ją opuścić, gdyż nie została 
ona zatwierdzona przez wła­
dze lokalowe. (st)

TEATRY

SIERPIEŃ 
8 

sobola

Emiliana

Słońce: 4.22—19.35

16 1.); GONG — g. 
wo” (NRD, 10 1.); 
„Krzyk strachu” 
GRUNWALD — g.

— nieczynne.

KINA
APOLLO — g. 10. 12.30, 15.30, 18,

20.15 „Zycie prywatne” (fr.-wł„
16 BAŁTYK g. 13. 16.15,

kich apeluje za naszym
pośrednictwem’ — do ‘ miesz-

Piotr C. — Wydział zaoczny 
Technikum Mechaniczno-Elektry­
cznego (dla pracujących) znajdu­
je się w Poznaniu, ul. Dzierżyń­
skiego 352 (elektroenergetyka, o- 
bróbka skrawaniem, naprawa i 
eksploatacja samochodowa).

(1565)

„‘ballkaiaóij," 
pTzij ul. Swoboda 

Szybko rozbudowuje się osiedle 
„Grunwald II"; którego nowe 
bloki sięgnęły już ul. Świerczew­
skiego. Nowo zabudowane partie 
tego osiedla otrzymują także od­
powiednie wyposażenie w po­
staci sklepów, przedszkoli, szkół 
itp. Na naszym zdjęciu — pawi­
lon handlowo-usługowy przy ul. 
Swoboda, mieszczący w sobie m. 
in. duży sklep „Delikatesów" i 
zakład fryzjerski. Na drugim pla­

nie — nowe domy osiedla.
Fot. — K. Przychodzki

z Zielińskim „nakryła” drugą gru 
pę już na bieżni stadionu, tracąc 
do zwycięzcy Surmińskiego około 
1,5 min.

A oto wyniki VIII etapu: — 1. 
Surmiński — 3:21,00, 2. Brink (Ho­
landia) i 3. Pawłowski — 3:21,02, 

Klasyfikacja po ośmiu etapach 
przedstawia się następująco: — 1. 
Zieliński, 2. Kozłowski, 3. Magie­
ra i 4. Pawłowski — 26:35,48.

tek w Warszawie przyjęta wtaz z 
przedstawicielami Polskiego Związ 
ku Hokeja na Trawie w Ambasa­
dzie Japonii w Warszawie.

Goście, po przybyciu do Pozna­
nia, zamieszkali w hotęlu Bazar. 
Dzisiaj w godzinach przedpołud­
niowych japończycy tędą na prży 
jęciu u przewodniczącego Prezy­
dium Rady Narodowej m. Pozna­
nia — J. Kusiaka. Około godz. 15 
przeprowadzą na stadionie kilku- 
nastominutowy trening.

Podczas meczu mogą nastąpić 
zmiany bramkarzy oraz do 35 mi­
nuty — dwóch zawodników.

Sobota i niedziela 
na boiskach i torach 

Wielkopolski
Unia-Stal Rzeszów 
na lorze w Lesznie

W niedzielę 9 bm., odbędzie się 
w Lesznie kilka imprez sporto­
wych. Największe zainteresowa­
nie ze względu na start Henryka 
Żyto, wzbudziło wśród zwolenni­
ków czarnego szaleństwa, spot­
kanie żużlowe o mistrzostwo I 
ligi Unia Leszno — Stal Rzeszów.

Leszczyniacy, którzy mocno są 
zagrożeni spadkiem, solidnie 
przygotowali się do meczu ze sta- 
lowcami i wystąpią w swym 
najsilniejszym składzie. Oprócz 
asa atutowego — Henryka Żyto, 
barw Unii bronić będą Bentke, 
Kusiak, Kowalski, Dobrucki i
Jąder.

Drużyna gości zapowiedziała 
przyjazd: Kapały, Malinowskiego 
Kępy, Batko, Staweckiego, Spy­
chały i Kolbera.

Początek meczu o godz. 18.
W tym samym dniu o godz. 15 

na stadionie Polonii przy ul. 
Szybowników, rozegrane zostanie 
towarzyskie spotkanie piłkarskie 
pomiędzy leszczyńską Polonią a 
zielonogórską Lechią. Gospoda­
rze spotkania to traktują bar­
dzo poważnie, ponieważ ma ono 
być sprawdzianem formy poloni­
stów przed rozpoczynającymi się 
rozgrywkami kl. A. (R)

Krotoszyn. Międzypaństwowy 
mecz pływacki zawodników nie- 
słyszących. Początek 8 bm. godz. 
17, a 9 bm. o godz. 16 na basenie 
pływackim.

Kalisz. Międzynarodowy mityng 
lekkoatletyczny na stadionie Ca_ 
lisil. Początek sobota o godz. 10, 
uroczyste otwarcie o godz. 17.30, 
dalszy ciąg w niedzielę o godz. 
10 i 17.

Leszno. Mecz żużlowy o mi­
strzostwo I ligi pomiędzy Unią i 
Stalą Rzeszów. Niedziela godz. 18 
na stadionie im. A. Smoczyka.

Gostyń. Turniej piłkarski siat­
kówki na stadionie oraz woje­
wódzki turniej kręglarski 9 bm. 
z okazji 10-lecia ZS Start.

Mosina. Zawody konne na boi­
sku Mosińskiego Klubu Sporto­
wego. Początek 9 bm. o godz. 16.

Szamotuły. Start do wyścigu 
kolarskiego po Ziemi Szamotul-
skiej 9 bm. godz. 14 stadion 
Sparta.

Dziękujemy
Dziękujemy za przesłanie 

zdrowienia dla Czytelników i

KS

po- 
re-

dakcji „Głosu” — wioślarzom'KW 
04 z pobytu nad morzem, piłka- 
rzom. juniorom z obozu — w 
Trzciance i piłkarzom Olimpii zę 
zgrupowania szkoleniowego w
Pile.

10, 12 „krzesi- 
g. 16, 18, 20 — 
(ang., 16 1.);

17.30, 20 „Ostat

19,30 „Słodkie życie” (wł„ 18 1.); 
CZTERNASTKA — g. 10, 12. 14, 16 
„Sńiierć Tarzana” (Czeski, 12 1.); 
g. 18, 20.15 żwir” (NBF,

ni kurs” (polski, 16 1.); GWIAZ­
DA — g. 15.30, 18, 20.15 „Cudotwór- 
czyni” (USA, 16 1.); HUTNIK — 
g. 16.45, 19 „Dwa oblicza zemsty” 
(USA, 16 1.); MALTA — g. 16, 18 
„Latający profesor” (USA, 9 1.); 
g. 20 „Opowieść sentymentalna” 
(rum., 16 1.); OLIMPIA — g. 10, 
12.30, 15, 17.30, 20/„Cartouche-zbój- 
ca” (fr„ 12 1.); OSIEDLE — g. 17, 
20 „Rio Bravo” (USA, 12 1.); PA­
ŁACOWE — g. 15, 17.30, 20 „Po­
wiatowa Lady Makbet” (jug., 18 
U; BIALTO — g. 10.30, 13, 15.30,

18, 20.15 „Wojna trwa” (wł., 16 1.); 
RUSAŁKA — g. 17.30 , 20 „Julio, 
jesteś czarująca” (austr., .16 1.); 
SCALA — g. 16, 18, 26 „Krypto­
nim Nektar” (polski, 14 1.); TĘ­
CZA — g. 15, 19 „Przeminęło z 
wiatrem (USA, 14 1.); WARTA X- 
g. 15, 17.30, 20 „Liliomfi” (węg., 
16 1.); WILDA — g. 15, 17.30, 20 
„Herbaciarnia pod Księżycem” — 
(USA, 9 1.); WRZOS (Mosina) — 
g. 17, 19.15 — „Dziki pies Dingo” 
(rady; 14 1.).
WYSTAWY

GALERIA ZPAP — Stary Rynek

SALON BWA — St. Rynek „Ar­
senał” — „Wystawa grafiki bel­
gijskiej” — godz. 10—18.

KLUB MPiK. — Wystawa „Prze­
mysł . polski w fotogramach” — 
Antoniego i Ewy Ulikówskich, g.

JI — chir. interna — otolaryng. 
(ul. Mickiewicza 2, tel. 533-07); 
SZPITAL MIEJSKI im. J. STRU­
SIA — okulistyka (ul. Szkolna 8/12, 
tel. 511-11).

MIEJSKIE POGOTOWIE RA-

„Arsenał”
XX-lecia Pi

Wystawa „Plakat 
= godz. '

/ MUZEUM ARCHF' 
— ul. Mirtżyńskiego -

C ' ICZNE

MUZEUM BRONI - St 
godz. 1Ó—15.

DYŻURY

. 9—15. 
Rynek

TUNKOWE (ul. Chełmońskiego 
tel. 544-44); POWIATOWE PR, 
Kościuszki 1Q3, telefon 86-S6.

APTEKI: Armii Czerwonej 
Kraszewskiego 12, Mazowiecka

20, 
ul.

25.
12,

SZPITAL MIEJSKI im, BASZĘ-

Głogowska 107/109, Strzelecka 
33/35. TYLKO DYŻUR NOCNY: 
Dzierżyńskiego 138/140, Główna 53, 
Starołęcka 74,


